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Horoskopy gospodarcze
Kraków, 4 listopada.

Przesilenie gospodarcze, które obecnie prze
żywamy, przedstawia w tej właśnie chwili 
dziwny obraz. Wiele rzeczy obróciło się na lep
sze —  ale my nie możemy tego wyzyskać.

Bilans handlowy poprawił się gruntownie, 
aktywność zaś jego jest zapewniona na szereg 
miesięcy. Wskutek tego kurs złotego ustabili
zował się j ma raczej lekką tendencję ku zwyż
ce. Napoi ze strony wierzycieli krajowych i 
zagranicznych zarrłzo znacznie złagodniał. — i 
Bank Polski przywrócił dawniejsze kredyty. 
produkcyjne, a nawet w niektórych wypadkach 
je podwyższa.

Z d r u g i e j  strony jednak produkcja przemy
słowa dalej spada; bezrobocie rośnie; siła kup
czą ludności jest żadna, o ile nie idzie o arty-.. 
kuły najpierwszej potrzeby; położenie finanso
we przemysłu i handilu ciągle jeszcze się po- c 
ga.rsza. j

Ten fatalny stan rzeczy nie poprawi się tak 
idlugo, jak długo organizm gospodarczy nie zo
stanie zasilony nową krwią, t. j. nowemi środ- j 
kami obiegowemi i jak długo w ścisłym związ
ku z tym faktem nie otworzą się nowe źródła 
kredytów produkcyjnych.

Tak .zw. mały program sanacyjny, nad kłó-j 
rym właśnie skończyły w drugiem czytaniu o- 
brady komisje: budżetowa i skarbowa Sejmu,' 
ma przynieść pomoc doraźną —  a to sapomocą 
emisji biletów skarbowych, względnie także bi
lonu, która ma stać się źródłem krótkotermino-; 
wych kredytów, zarówno dyskontowych jak i 
towarowych, w wysokości 60 do 100 mil jonów; 
złotych. Gdy ta pomoc stanie się realną, nie- 
zbędnem będzie, by rozdział jej czy przez Bank 
Gospodarstwa Krajowego, czy przez banki pry-! 
watne, dokonywał się pod kontrolą organizacyj 
gospodarczych. j

Oczywiście taka pomoc doraźna ułatwi prze
trzymanie przez jakiś krótki czas i zahamuje • 
dalszy spadek produkcji, ale nie mleczy z asa-! 
dniczej bolączki, którą jest stały wielki brak’ 
tanich kredytów obrotowych, wogółe coraz.
bardziej zapierający dech rolnictwu, przemysło
wi i handlowi.

Najlepszem lekarstwem na to zło jest, we
dług jednolitej opinji wszystkich, wydatny dlu-) 
goterminowy kredyt zagraniczny, który byłby! 
uzyskany przez państwo i użyty przez nie nie na; 
cele budżetowe, lecz z jednej strony na roz-j 
szerzenie podstawy emisyjnej Banku Polskie
go, a z drugiej na bezpośrednie zasilenie ży
cia gospodarczego kredytami krótkotermino-, 
wemi, obrotowemi i długoterminowemi inwe-j 
stycyjnemi — w takich formach, w jakich Bank 
PoLski tych kredytów udzielać nie może.

Rokowania o taki kredyt zagraniczny na 
całkowity lub częściowy zas<a,w monopolu spi
rytusowego są w toku. Nie podobna jednak te-: 
raz przewidzieć z całą pewnością, czy trans
akcja ta przyjdzie do skutku i w jakich roz
miarach. Niewątpliwie szanse jej poprawiły się 
ostatnio wskutek dodatniej oceny, jaka ujaw-j 
nia się w Ameryce co do wpływu paktów z 
Locarno na sytuację polityczną Polski —  a 
także wobec faktu, że Polska- własnemi silami 
w krótkim przeciągu czasu potrafiła swój bi
lans handlowy zmienić z silnie biernego w czyn
ny, mimo ostrej wojny gospodarczej z Niemca
mi. Gdy zaś szanse ukończenia tej wojny i za
warcia konwencji handlowej z Niemcami po
prawiają się z dnia na dzień, i to ostatnie rów
nież nie pozostanie bez dodatniego wpływu na 
usposobienie kapitałów amerykańskich co do

lokaty w Polsce. W końcu za pomyślny czyn
nik w tej dziedzinie należy uważać także >bec- 
ną tendencję sowietów do ożywienia ruchu 
handlowego między Polską a Rosją, tenden
cję, która prawdopodobnie ma charakter sta
ły i wypływa z ogólnego ustosunkowania się 
sowietów do sprawy polityki azjatyckiej i eu
ropejskiej, do Niemiec i do ententy, zwłasz
cza po Locarno. Dla wyzyskania tej korzyst
nej tendencji, która mogłaby otworzyć polskie
mu przemysłowi nowe, ale tak dobrze mu 
znane pole zbytu, brakuje Polsce właśnie prze- 
dewszystkiem kapitałów obrotowych.

Przesłanki tego rodzaju zabraniają nam pe
symizmu. Wobec takiego układu rzeczy nawet 
z pogodą —  mimo najcięższych warunków, w 
których teraz żyjemy —  winniśmy oczekiwać 
wyniku rokowań, prowadzonych przez wy
trawną głowę prezesa Steczkowskiego, zwal
czając wszelkie objawy defettyzmu, który nigdy 
nie był czynnikiem twórczym i zawsze tylko 
pogarszał każdą złą sytuację.

Cóż jednak stanie się, jeśli doraźna pomoc, 
przewidziana w małym programie sanacyjnym 
i aplikowana środkami naprawdę »wojenne- 
mi«, prowazorycznemi i niezupełnie miłemi, się 
wyczerpie i jeśli rokowania o pożyczkę zagra
niczną, mimo wszelkiego prawdopodobieństwa, 
nie dadzą wyników? I wtedy także nie będzie 
wolno nam upadać na duchu, ale będziemy mu
sieli spokojnie przystosować się do sytuacji, 
przypominając sobie, ile to razy w ciągu ostat
nich lat 150-ciu naród polski wpadał w jakieś 
położenia pozornie bez wyjścia, ile razy był, 
jak się zdawało, na samem dnie przepaści, a je
dnak dostosowując się do każdej sytuacji, nie- 
tylko nie zginął, ale ciągle porastał w siły ży
ciowe.

Wtedy pozsotaną nam środki, których, jako 
heroicznych, obecny rząd absolutnie nie chce 
się imać, W'tedy będziemy musieli przejść na 
platformę samostarczalności finansowej. I wte
dy się okaże, że ta samostarczalność, której, 
jako ąprzec^nekj. klasyczneini pojęciami o wy
mogach zd ro w e j pieniądza, obecnie wielii la.k 
bardzo się boi, nie jest »djabłem tak czarnym 
jak go malują*.

Miejmy nadzieję, że pożyczkę zagraniczny 
dostaniemy, że ją dostaniemy na czas. Byłoby' 
to rozwiązanie najspokojniejsze i pod widoma 
względami najdogodniejsze. Mimo to z porząd
ku dziennego dyskusyj publicznych nie powin
na zniknąć sprawa samowystarczalności finan
sowej/czy w postaci złotego hipotecznego, czy 
pod formą nowego pieniądza wewnętrznego, o- 
partego wyłącznie na wekslach kupieckich, o- 
raz na lombardzie surowców I półfabrykatów, 
czy w końcu zapomocą przekształcenia ustroju 
Banku Polskiego i zwolnienia go oil obowiązku 
procentowego pokrycia kruszcowego dla bank
notów. Idzie o to, byśmy nie byli zaskoczeni 
i byśmy nie popadli w błąd teoretyzowania do
piero wtedy, gdy dom się pali.

Właściwie dyskusja teoretyczna na temat sa
mostarczalności finansowej powinna się dopie
ro zacząć. Do tej pory bowiem niemal wszyscy, 
którzy u nas zajmowali się tym problematem 
w ostatnich czasach, traktowali go bardzo po
wierzchownie i jak się to mówi, »po łebkach«. 
Winien tu jest rząd, który dotąd stale odma
wiał temu zagadnieniu aktualności. Czyż byś
my nie mieli w Polsce wcale ekonomistów i fi
nansistów, zdolnych do wszechstronnego, rze
czowego i nieuprzedzonego rozpatrzenia i o-

świetlenia tej sprawy? Jeśli zaś naprawdę ujtym punkcie byłyby może o wiele potrzebniej- 
nas takich brakuje, to postarajmy się zawcza-: sze, niż swego czasu misja p. Hiltona Younga. 
su o poważne ekspertyzy zagraniczne, które wj Dr Roger Battaglia.
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pożyczki 100 iflilM

carno oraz dążyć będzie, do zbliżenia państw 
europejskich między sobą.

3) W  polityce wewnętrznej państwa dążyć 
będzie do wzmocnienia republiki.

4) Jeśli rząd ten będzie miał za sobą więk
szość taką, która zdecydowałaby się na prze
prowadzenie polityki wewnętrznej j zagranicz
nej.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 4 listopada. »Ekspress Poranny« sie podobno 83—85, więc i z tego tytułu na

pisze: Rokowania rządu polskiego z wiedeń-i stąpi potrącenie, tak że efektywnie dostanie- 
skim bankiem Creditanstalt, który zasc ępuje, my nieco więcej ponad 80 miijonów dolarów, 
interesy amerykańskiego B#nku »Loed Kuhn Również i dalsze raty wynosić będa po 20 proc. j
and Company, p^uwają się naprzód Ustalono: a me po 20 miijonów dot ' j Paryż 4 listopada (PAT). Izba deputowanych
juz, ze pożyczka 100 miljotiow dolarów wypla- Pierwsza rata użyta ma być na cele inwesty- t .
eona będzie w 4 ratach. Pierwsza rata w sumie 'cyjne, oraz na wzmocnienie zapasu złota i de- g ami przeciwko 189 przyjęła następujący 
40 miijonów dolarów będzie wypłacona z koń-! wiz w Banku Polskim. Być może, że to są w a- porządek dzienny: Izba deputowanych aprobu-

Votwn zasiania 
dla gabinetu Fain!ev£’§e

cem br., druga w wysokości 20 miijonów w runki konsorcjum zagranicznego, które dobrze jąc oświadczenie rządu 
lutym 1926 r., a diwie inne w ciągu tegóż sar 
mego roku. Pożyczka ma być użyta orzede-
wseyśtkiem na inwestycje. Z pierwszej raty j towności pożyczki. Jakkolwiek nie jest

i mając zaufanie, że
rozumią, że tylko wzmożenie życia gospcdar- będzie on kontynuował w zgodzie z większo- 
czego w Polsce jest najlepszą gwarancją ren- £cią republikańską politykę pokoju i uzdrowię-

u ptcor^u.1 *u.uj j jwtjrwiu. jitc joot roz- . f:na™ w|Mro odrzucała** wmzeikie n^nrarciki
poważną sumę otrzyma Bank Polski na wzmóc- strzygnięta na razie sprawa podniesienia kapi- . 9 poprą

talu akcyjnego Banku Polskiego przy pomocy P och od z i do porządku dzienneego. W głoso-
tej pożyczki —  to uważamy, że powiększenie waniu nad powyższą rezolucją komuniści i.pra-
kapiftalu jest niezbędne, gdyż przez to umożli- wica rządowa oddali swoje gło3y przeciw rezo-
wiona zostanie emisja nowych banknotów zło- jucji. Socjaliści powstrzymali się od głosowa-
towych, co w znacznej mierze usunie tak stra- ^  Za rraolucj ^  głosy rad ka^  ^
szny brak płynne i gotowki, a tem samem wpły-, .........  , . . . . . . . . .  ^
nie ożywczo na nasze położenie gospodarcze. cJa 1̂̂ cl radykali, repubbkame socjaliści i lewl-

Zdajemy sobie sprawę, że warunki pożyczki ca radykalna. Poza tem powstrzymali się rów-:
nie są zbyt łagodne i są nawet nieprzyjemne, nież od głosowania niektórzy deputowani z cen-,
lecz musimy je przyjąć — z tem jednak za- tTum j prawicy,

wego, podobno stała się rzeczą realną. Mówi- strzeżeniem, że oprocentowanie nie może gra-j
my >> podobno «, albowiem do dnia dzisiejszego niczyć z lichwą, gdyż wówczas byłaby pożycz- j fffOłlllfflfllffnf CfKf I ff l fV t llP T lf !

iremjer Grabski utrzymuje, że o rokowa* ka dla nas szkodliwą. Ponadto pożyczka musi
być tylko długoterminowa, tj. na 30—40 lat. ]|IC słOSOUDII HOu UOIlll!- ZdUtul I Cl ! H

Wszystkie inne warunki, jak współudział w DflitllPUPOfl
zarządzie monopolu, czy współpraca reprezen-j rilllllCIfC jU

już bardziej ściślejsze i niewątpliwie odpowia-1 tanta konsorcjum w radzie zawiadowczej Ban- Paryż, 4 listopada (PAT). Przed przystąpie- 
dają prawdzie. W ciągu bieżącego roku otrzy-,ku Polskiego, są już sprawami drugorzędnemi. niem do głosowania w Izbie deputowanych
marny zapewne 40 proc. pożyczki, a nie 40 mi-1 Wkońcu uważamy za konieczne, aby rząd Paul Faure odczytał deklarację partji socjali-
1 jonów, jak brzmi depesza, gdyż od pożyczki. nareszcie oficjalnie przyznał się do rokowań z stycznej, która podkreśla, że socjaliści wstrzy-
100 miljonófw potrącony zostanie procent w wy-jBoden Credit Anstalt i dał autorytatywne in- mają się od głosowania, gdyż uważają, że rząd
sok oś ci, dotąd nam jeszcze nie znanej, a p o -; formacje. S. nie wziął należycie pod uwagę ich ostrzeżeń,
wtóre pożyczka wypuszczona zostanie po kur-|   -  o ---------------  joraz ponieważ projekty finansowe rządu zdają
  łan niiiwi— — —  ‘ się być nieokreślone i nie czynią wrażenia, jar

koby były zrodzone w mocnej wierze. W  sprar
wie Maroka i Syrji socjaliści życzyliby sobie,
aby sprawa znalazła się przed trybunałem nar 
rodu.

nienie zapasu złota, a Bank Gospodarstwa Kra
jowego na wznowienie kredytów, celem zapo
czątkowania na wiosnę ruchuiłwdowlanego. —  
Dokadny program zużytkow&a pożyczka bę
dzie opraconwany. przez KooAtet ekonomiczny 
i zatwierdzony przez Radę minLtrów.

* * *
Zapowiadana od wielu, tygodni pożyczka za

graniczna w kwocie 100 miijonów dolarów, 
gwarantowana dochodami monopolu spirytuso-

p. premjer
niach w spraiwiie pożyczkf z »Boden Credit An
stalt* oficjalnie nic nie wie.

Wiadomości ostatnie w sprawie pożyczki są

i  sjr tm  niro&) Gabinet francuski pozostaje u stera rzadOto
niemiecko-narodowych wobec dotycbczaso- Paryż, 4 listopada (PAT). Po wyjściu z Izby

wego postępowania, które wywołuje uza.sadn.io- deputowanych Painleve oświadczył, że gabinet 
ne wystąpienie innych kar tek L chwalono, że p o d a j e  na stanowisku, 
parlament może w ciągu listopada być zwoła-
ny jedynie tylko wtedy , jeśli ostateczna decy- fp fn c lf f  SOClOjfStli(0 riOIICllSKICll
zja w sprawie przyjęcia lub odrzucenia trakta-j WbrUU JiajU m iU W  iiuiibUJlUMI
tu loearneńskiego zostanie przedłożona miaro- \  listopada ^AT)W V rezubaoie wczo-
dajnym czynnikom ustawowym.

Berlin, 4 listopada (AW). Po wczorajszych na- pienia ze rządu ministra niemiecko-narodowego; 
radach przywódców parlamentu z kanclerzem Schielego. Uzgodniono również stanowisko CO: 
Rzeszy, wydano komunikat, w którym stwier
dzono, że wszystkie partje, oraz przedstawiciele 
rządu uzgodnili swe poglądy w tym kierunku, 
że obecnie najważniejszą rzeczą jest stworze
nie podstawy, na której mogą powziąć ostatecz
ną decyzję co do traktatu loearneńskiego.

Następnie przewodniczący parlamentu zgo
dził się na zatządizenia, podjęte wskutek ustą-.

Liiilser i summa Meko nacionolistoin
(Telegram władny „Nowej Reformy").

Zarówno Lułher jak i posiedzeniu zarządu partji demokratycznej i
  Żitrrprl r.a.rM? !

rajszych obrad parlamentarnej grupy socjali- 
! stycznej, deputowany Paweł Boncour, Moutel i 
Vincent Auriol postanowili ustąpić ze stanowi
ska członków politycznej komisji wymienionej 
grupy.

Berlin, 4 listopada.
Stresemam? wypowiedzieli się stanowczo prze- przyjęto następujące rezolucje: Zarząd partji J 
ciw polityce nacjonalistów niemieckich. Kan- zgodził się na rozwiązanie kryzysu gabinetu-j 
clerz wyda komunikat, w którym przeciwstawi 
się niemiecko-narodowym. Uważa on dalszą 
współpracę ich za wyłączoną w gabinecie.

EWA ŁUSKINA

BUDDMI SZAŁ
(Cńjg dalezy). 7

Y.
Drzewo wiadomości złego i dobrego.

Wychodzono gromadnie z posiedzenia To
warzystwa „Pięknego Krakowa” . Sala Mu
zeum, gdzie pgbywało się zebranie, znajduje 
się na piętrze starożytnego gmachu Sukiennic.

Wysoko, na szczycie, z obu stron dekoracyj
nego kwiatonu, wychylają się tam, w gibkiem 
przegięciu kibici, dwie rusalne dziewy, co 
w zaraniu dni, wypłynęły z toni wiślanej, — 
władczynie Zorzy i Księżyca. Ta ma na czole 
gwiazdę zaranną, tamta wygięty sierp miesią
ca, na rozpuszczonej fali włosów.

 ̂Któż wie o was? Kto was zna, siostrzyczki? 
Kogo wzrusza wasza niema mowa, słodka jak 
szczebiotanie szarej ptaszyny, co ufna w wa
szą łaskę, z uronionych źdźbeł skleciła gniazd
ko, między dziewiczemi piersiami?

Lala kochała kamienne „lalki” , skrycie i za
zdrośnie,—  lecz i ona zapominała nieraz na 
długo o ich istnieniu. Tak było i teraz, i małe, 
zapomniane boginki, zatarte burym mrokiem 
iszafirowym cieniem nocy, inapróżno oczekiwa- 
iy  spojrzenia, kamieniejąc w ciemności i opu
szczeniu.

Uczestnicy zebrania wychodzili wszyscy rar.

zem, wśród gwaru zmięszanych rozmów. Lecz 
gdy znaleziono się na wolnem powietrzu, 
wszyscy mimowoli zatrzymali się, oczarowani 
zwykłym, a przecież nigdy niewyczerpanego 
uroku widokiem, jaki przedstawia Rynek 
krakowski w cichą noc wiosenną.

Wspaniały czworobok, wysadzany jak klej
notami? szeregiem starożytnych pałaców da-. 
wnycli wielmożów i domami patrycjatu miej-; 
skiego, —  o tej godzinie, gdy pogasły już ja-| 
skrawe plamy oświetlonych witryn^ sklepo
wych, —  ujawniał się w całej h&rmonji swych 
szlachetnych proporcyj. .

Sznury rozbiegających się w prostych linjach 
płomieni latarń, lśnią blado, jak sznury pereł. 
Wysoko, wbijająca się w niebo ostrym grotem, 
wieżyca Marjacka, zdaje się urastać w nie
skończoność, swym czarnym, polotnym kontu
rem. Złota korona, na najwyższej igle kościoła,} 
jest nawleczonym na grot lancy pierścieniem 
którą rycerskie miasto zaręcza się niebu. ( 

O ten wyostrzony grot, drą się przepływa- j 
jące dymne i brunatne obłoki, jak strzępy 
ciemnej g:\ lecące po niebie, kolom lapis- 
lazuli...

Aż póki zwycięski dysk księżyca, wypływa^ 
jący z poza chmur, jak czysta perła, —  nie 
opromieni wszystkiego w okrąg, mistycznem 
światłem Wniebowstąpienia... - 

Gdy ocknięto się z czaru, r— nastąpiły po
żegnania. ;

Coraz to ktoś odrywał się i znikał w ciem
nych gardzielach bocznych ulic, rr-? aż wresz--

BemoM niemieccy zn nmo&mmi 
locameihkieml

Berlin, 4 listopada (AW).  ̂ Na wczorajszem

cie pozostali w zwykłą trójkę: ona, Wodnik
i Kozodój. —  Takie bowiem żartobliwe przy
domki nosili dwaj panowie, za których sprawą 
dokonało się spotkanie Lali z radżą.

—  Idziemy? —  zapytał Kozodój, w  czar
nych binoklach.

—  Dokąd? —  odparła pytaniem Lala, choć 
przeczuwała odpowiedź i serce zatłukło się 
jej w piersi. j |

Oni wiedzieli, że ona wiedziała, —  niemniej 
Kozodój odparł z całą powagą:

—  Pani raczyła zapomnieć, że było umówio- 
nem jeszcze inne posiedzenie, które ma dzi
siaj zainaugurować cykl „Wieczorów indyj
skich powieści...”

Tak... —  bąknęła zmięszana. ?— Ale to 
był zaledwie projekt... 1
. Pozwoliłem sobie wziąć to na siebie 
i rzecz ułożyć. Radża zgodził się, i oto punkt, 
gdzie, jak sądzę, nikt nam nie przeszkodzi...

Stanęli właśnie przed narożną kamienicą, 
w południowo-wschodniej połaci rynku, gdzie 
na pierwszem piętrzę mieści się kawiarnia, któ
rej zresztą nie znała.

^Wkrótce mogła się przekonać, po raz nie
wiadomo który, że dyskretny takt przyjaciela, 
wybrał, jak zawsze, bez zarzutu. ')

W  starożytnem mieście, o niezatartych kró
lewskich tradycjach, zdarzają się takie zakąt
ki, które instynktownie omija zarówno snob 
jak pospolity przechodzień. W  ich murach za
stygła jakaś powaga, co onieśmiela.
, Trzonk owej kamienicy) sięgał yAr

Konferencja delegatom państw
wego przez rząd, któryby wypełnił następują- sukcesyjnych
ce warunki: Praga, 4 listopada (PAT). Wczoraj została

1) Uczynił wszystko, celem zapewnienia za- tu otwarta konferencja w sprawie długów 
dowalniających skutków, płynących z traktatu P r^ w o j^ n y ch , na którą zjawili się delegaci 
loearneńskiego. wszystkich państw sukcesyjnych. Reprezen nn-

2) Oświadczy gotowość uczciwego i rzetel- bawią w Pradze już od
nego zrealizowania polityki, ustalonej w Lo- o -

mcii, jak o  ̂tem świadczą lukowe sklepienia, 
lecz uległ kilkakrotnej rekonstrukcji. Narożny 
pokój, zarezerwowany dla stałych gości, mie
ścił się w górnej połowie dawnej magnackiej 
kaplicy. Wkońcu wieku XVIII, poważna bu
dowla, przeobraziła się wewnętrznie w zalotny 
pałacyk, kaplica w salon, a stropy i ściany 
uzyskały subtelną i czarującą dekorację stin- 
kami słynnego Baltazara Fontany.

Dzisiaj jeszcze zmodernizowane wnętrza za
chowały swój specjalny urok, niewiele obniżo
ny przez wewnętrzne urządzenie, uproszczone 
do tego co niezbędne: kilka małych, angiel
skich kanapek z ciemno-zielonej skóry i paru 
jasnych tafel lustrzanych, przytwierdzonych 
nisko, jak srebrne wstęgi ruchliwej wody. W y
żej łagodnemi owalami kreślą się sznury drob
nych lampek elektrycznych, oświetlając porce
lanowy kominek i prześliczne plafony z alaba
strowego stiuku, gdzie Aurora wznosi się na 
rydwanie, a Faeton spada z gwieździstej dro
gi, po której toczą znaki Zodyaku, jak głowy 
Meduz —r wśród złotych łez, ronionych przez 
Heljady.

W narożnym pokoju jeden ze stolików, za
mówiony zgóry, odznaczał się szczególną ozdo
bą, prostą a zbytkowną: dużym bukietem ga
łęzi kwitnącej jabłoni, w kryształowej kolu
mience wazonu. Kwiaty, ledwie rozchylające 
się ze stulonych pąków, zerwane okrutną dło
nią, które owocu nigdy nie wydadzą.

Drzewo wiadomości złego i dobrego. 
Ęrzybyli pierwsi. Radża nie zjawiał się dłu-.

go, a tłumiona gorączka oczekiwania daD” 
widoczniej ujawniała się w twarzy Kozodi ' 
niż Lali, będącej stale zamkniętą skrzyn, 
przeżyć i wrażeń,

W  pewnej chwili, w tej nieskalanej jasności, 
ukazała się w progu czarna sylweta: gość 
z utraconego Edenu.

Szybko zbliżył się do stołu i kilku słowy 
usprawiedliwiał swe opóźnienie.

—  Musiałem skończyć i wysłać dzisiaj tłu
maczenie z sanskrytu, jakiego się podjąłem 
dla uniwersytetu w Heidelbergu. Wiad- mc. 
panom, że muszę pracować —  dokończył z mi
łym uśmiechem.

Radża zajął miejsce na krześle po lewej rę
ce Lali. i

Innym był, niż go zachowała w pamięci —: 
i dopiero w tej, białem światłem wypełnionej 
przestrzeni, dojrzeć mogła i ocenić w pełni ca
łą jego młodzieńczą piękność. Nikt nie jest 
tymsamym w każdej chwili. Wówczas przypo
minał spokojem posąg, dziś paliło się w nim 
jakieś podniecenie, które czyniło go człowie-. 
kiem żywym i współczesnym. Doskonale regu
larny owal miał matową bladość rozpalonego 
alabastru, oczy żarzyły się słodko i dziko zara
zem, na czoło niezbyt wysokie, jak u antyków, 
padał cień delikatny hebanowych włosów, — 
przepiękne usta wyginały się jakby powstrzy-. 
mywaną ironją i goryczą, a jednak palił się 
w nich szkarłatny płomień.

(C. d, n.)



S O W A  B B F O k M k

Litwa zerwała definitywnie rokowania z Polska
Winę za zerwanie usiłuje przypisać Polsce.
Prasa litewska zamieszcza dwa polityczne 

wywiady na temat przyezyn zerwania rokowań 
z Polską w Lugano oraz o stanowisku w tej 
sprawie obecnego rządu.

W pierwszym wywiadzie przewodniczący .'de
legacji litewskiej do rokowań z Polską w Lugu- 
no, dr Szaulis, stwierdza, że w pewnych pun
ktach rokowania nie tylko nie posunęły się na
przód, lecz nawet cofnęły się. Zdaniem dr Szau- 
lisa, Polakom chodziło wyłącznie o cele poli
tyczne. Dążyli oni do wytworzenia normalnych 
stosunkwó pomiędzy nami a nimi, oznacza to, 
że dla nich nieilyle jest ważną kwest ja spławu, 
ile raczej moment polityczny. »Z naszej stro
ny mówił dalej dr Szaulis — niema jednak
że najmniejszej chęci tworzenia iluzji o zacząt
ku normalnych stosunków. Zrobiliśmy wszyst
ko, cośmy mogli. Niemożność porozumienia się 
należy przypisać Polakom., a nie nam«.

Na pytanie, czy Tokowania należy Wrażać 
za ostatecznie zerwane, czy też tylko za prze
rwane, dr Szaidas oświadczył, że sprawę tą roz
strzygnie rząd.

Niejako uzupełnieniem wywiadu dr Szaulisa 
są wyjaśnienia litewskiego ministra spraw za
granicznych prof. Reinisa, jakich ten udzielił 
korespondentOHęi 3>Echa*. kowieńskiego. Prof. 
Remis oświadczył przedewezystkiem katego
ryczne, że rokowania z Polską są zerwane bez 
zaangażowania się na przyszłość. »Wypełnia
jąc przepisy konwencji kłajpedzkiej —  wyjaś
niał minister -— rozpoczęliśmy te rokowania, bo 
to było naszym obowiązkiem. Polacy dowiedli, 
że oni ponoszą twinę zerwania rokowań{l), nikt 
nie może nam zarzucić, że nie chcemy wypeł
nić zobowiązań, wynikających z konwenji kłaj
pedzkiej. Z drugiej strony nasze społeczeństwo 
mioże być przekonane, że rząd nie prowadzi ża
dnej tajemnej polityki I o żadnych wpływach 
ze strony państw obcych, a powodu niewypeł
nienia konwencji mowy być nie może, gdyż 
delegacja Tiaaaa. (trzymała się ściśle paragrafów 
lej konwencji. Stanowisko delegacji polskiej w  
Lugano zadziwia ranie i interesuje, gdyż po Lo- 
camio, gdzie położenie Polski znacznie się po- 
gorezyło{?), brak decyzji w kierunku porozu
mienia ntyó&wać się może nieco dziwne*.

Na uwagę, ż© Polacy mieli, być może, na
dzieję, na ponowne rozpoczęcie rokowań, mi
nister odpowiedział: Nie wiem, widocznie dele
gacja polska opiera się na przypuszczeniu, że 
po nowych wyborach do sejmu litewskiego, w 
razie przegrupowania sił, nowe grupy politycz
ne, o  ile by przyszły do rządu, wykazałyby 
więcej słabości Obecne ugrupowanie rządu z 
pewnością tego nie uczyni.

Na pytanie, dlaczego nie prowadziło się ro
kowań z Polską za pośrednictwem jakiegoś in
nego państwa, minister odpowiedział, że w ta
kim wypadku państwo pośredniczące wywarło
by presję na Litwę w kierunku porozumienia z 
Polską, a  to nie byłoby dla Litwy korzystne. 
.W każdym razie jest faktem, że rokowania z 
Polakami są zerwane definitywnie.

a: W  niedzielę dnia 8-go listopada 1925 roku w Starym Teatrze 
III Koncert abonamentowy z cyklu „Koncertów mistrzowskich"

BRONISŁAW 1833

H U B E R M A N
słynny skrzypek wirtuoz 

BSIety w cenie od 3 —10 złotych są do nabycia w  koncertowej 
Kasie zamawia* u J. Lipskiego, ulica Sławkowska L. S.

Prezydent doldedioesM <a lo k o m
P ośw ięcen ie san atorju m  n a u czycielsk iego

Zakopane, 4 listopada.
Wczoraj, we wianek, o gadanie 9.30 imo przy

był do Zakopanego prezydent Rzeczypospolitej, 
p„ Stanisław W o j c i e c h o w s k i ,  którego aa 
dworni powiftali: minister ośimfty Sisnlsiaiw Grab- 
c&i, wojewoda krakowski p. KowMijkowski, staro
sta nowotarski, p. Strzełbieki, oraz dyrektor Sana- 
totrjum Związku nauczydelstwa, p. Malicki, które, 
go żona -wręczyła p. prezydentowi kwiaty.

Prezydent odebcał raport od dowódcy O. K. 
Kraków, generała Kulińskiego i gon. Galicy, na
stępnie przeszedł przed. frontem, latwnpaflaji honoro
wej wyaoikogóaBkiej i miejscowego oddziału przy
sposobienia wj&kowego, po ozem udał się do po
wozu, który otoczyła bander ja góralska. Stamtąd 
wyjechał prezydent do Satąatorjaim, odprowadza
ny przez tysiączne tłumy publiczności.

O godzenie 1.9.30 ukazał się prezydent na tara
sie Sanatotrjum. Pierwszą mowę Wygłosił prezes

Związku nauczycielstwa sizikół powsizechuych, se
nator N o w a k ,  następni© poświęcenia gmachu 
Sawtorjfutm dokonał ksiądz kapelan H u m p o 1 a, 
w dalszym ,̂ aś ciągu przemawiali: dyr. M a l i c 
ka, jminister oświaty St. Gira be kii, wicemarsza
łek Sejmu pjoteeł M o r a c t z e w s k i  i dr W r o 
c z y ń s k i ,  który ©dcizytiał telegram gratulacyj
ny od ministra spraw wewnętrznych, R a c z k i o -  
w i c z a. , . !

Po pasemówiiemaich chór Związku nauczydtóli 
czeako-slowraickdch odśpiewał chomał „Z dymem po 
żarów44, Po piOświęceaBu i prizeniówieniiach zwie
dzał preizydont Sonatorjum, oprowadzany przez 
twóreów gmachu, architektów Winnickiego i Osta 
fima. , ,

0 godzinie 12 odjechał psrezyrtoit do SoEwtotrJum 
Czerwonego Krzyża, skąd o godzinie 1 udał się 
do kawiarni TaJtnzaóskiej, gdzie odbyło się przyję
cie na 50 osób. t j

umniejsza znaczenie tego jedynego w  swej i kolejowych osobom prywatnym. Takich niedo-
wzniosłej prostocie symbolu ofiarnej walki o 
wolność narodu, pos-tanowił wpłynąć na odpo
wiednią zmianę dotychczas samorzutnie po
wstałych na cześć Żołnierza Nieznanego pomni
ków, mianowicie powinny być na nich ryte na
zwiska tych pochodzących z danej miejscowości 
żołnierzy, którzy bądź w formacjach polskich i 
armji narodowej, bądź jeszcze w armjach za
borczych w czacie wojny polegli. W  ta i sposób 
spłacony będzie dług względem kk pamięci ze 
sttrony Ojczyzny, za którą złożyli ofiarę z ży
cia.

P  Posiedzenie Rady wo]ennej
Uchwały w sprawie akcji oszczędnościowej 

w wojsku.
Warszawa, 4 listopada. W dniu wczorajszym 

odbyło się posiedzenie nadzwyczajne Rady wo
jennej, pod przewodnictwem ministra spraw 
wojskowych, generała Sikorskiego. Minister za
znajomił zebranych z sytuacją budżetu wojska, 
na tle ogólnego położenia państwa, oraz z tą 
akcją oszczędnościową, która prowadzona jest 
z jego rozkazu z całą energją. Ł

Następnie wysłuchano sprawozdań dowódców 
0. K., przybyłych do Warszawy z okazji uro
czystości Nieznanego Żołnierza, odnośnie do 
ich projektów oszczędnościowych oraz stanu 
normalnego i materialnego powierzonych im 
odidziałów w sprawie dalszych oszczędności w 
wojsku. Rada wojenna powzięła w  tym'wzglę
dzie uchwałę następującą:

Rada wojenna, zebrana na nadTwyezajnem 
posiedzeniu w dniu 3 listopada 1925 r., rozu
miejąc konieczność zmniejszenia budżetu pań
stwowego i biorąc jednocześnie pod uwagę ko
nieczne minimum obronności państwa, wyraża 
opinję, że redukcja obejmować powinna w od
powiedniej mierze wszystkie dziedziny życia 
państwowego. Ogólna struktura armji nie po
zwala na dokonanie gwałtownych zmniejszeń, 
jeżeli się ni© ćhce burzyć dorobku kilkuletniej 
pracy organizacyjnej. Rada wojenna stwierdza, 
że zasada najdalej posuniętych oszczędności, 
stosowana już jest w armji i pod względem o- 
szezędneseiewyni daje bardzo dodatnie wyniki. 
Rada wojenna przyjąć szy do wiadomości, że 
akcja ta prowadzona będzie nadal w  roku 1925 
stwierdza dalej, że rzeczą niezwykle ważną dla 
administracji wojskowej jest ustalenie dla ar
mji stałych dochodów i wydatków, jakiemi roz
porządzać może i bez jakich trudno jest myś
leć o racjonalnym programie pracy.

Przyjąwszy do wiadomości te oszczędności 
na role i925, na które minister^ spraw wojsko
wych już wyraził zgodę, a które spowodują 
materjałowe zmniejszenie budżetu 'wojska ogó
łem o 60 milionów złotych, Rada wojenna 
stwierdza następnie, że dalsza redukcja w roku 
bieżącym miałaby bardzo szkodliwe dla pogo
towia wojennego następstwa.

Odnośnie do budżetu na rok 1926, Rada 
wojenna stwierdza nakoniec, że podstawą do 
dalszej dyskusji na temat dalszych oszczędno
ści, mogłoby być tylko uchwalenie odpowie
dnich wskazań przez Radę Obrony Państwa, 
powołanej, w  myśl projektu ustawy o najwyż
szych władzach wojsko wyeh.

Na zakończenie minister oświadczył, że na 
jego wniosek rząd jest przekonany, iż istnie
nie większej ilości pomników i płyt pamiątko
wych, poświęconych Nieznanemu Żołnierzowi,

Tamto « hołdzie Hfeznaiłep żołnierza®! ^
(Koresp. „N. Reformy"). /

Tarnów, 3 Histopadn. 
Urodzyfefość Nieznanego Żołnierza w Warszawie 

dala naszemu miastu sposobność dio złożenia hoł
du bohaterskim sraaząffoom. Uroczystość Tozpoazę- 
ła się nabożeństwem w kościele kd. Miejonairzy, 
celebrowałem w lieznej asyście kleru przez ks. 
bwfciipa Komara. Podniosłe kazanie wygłosił ks. 
dr Paryło. Po nabożeństwie rozwinął sdę pochód, 
który podążył na płac Kazimierza Wiotkiego. — 
W .poobodizio wzięły udział formacje wojskowe tak 
strzelców konnych, jak i piechoty z muzykami, 
młodzież szkół średnich, reprezentanci władz woj- 
kowych i państwowych z pułk. Prymusem i rad
cą ŻułkiowIiGzem na czele, członkowie Rady przy
bocznej z p. RypuszyńsMm, sztandary cechowe, 
delegacja gmimy rzraełidkiej, kołejanze ze sztanda
rem i liczny zastęp publiczności.

Pochód przybył przed pomnik Mickiewicza/ 
gdzie stała wanta honorowa przed płytą Niezna
nego Żołnierza. Imieniem wojskowości pięknie 
przemówił ppulk. Rozwadowski, który złożył wspa 
niały wieniec. Nadto podniosłe przemówienie wy
głoś®: dr Skowroński, zastępca komisarza, imie
niem miasta i p. Majcher imieniem komitetu. — 
Odegraniem i odśpiewaniem hymnu państwowego 
zakończyła się uroczystość.

W czasie uroczystości sklepy były pozamyka
ne, z budynków zwieszały się chorągwie żałobne 
i o barwach państwowych, a latarnie miejskie by
ły osłonione krepą. , j i

W związku z uroczystością został urządzony 
bieg rozstawny. Trasa, ciągła się z pobojowiska 
pod Łowczówkiem do płyty Nieznanego Żołnie
rza w Taruiowie, gdtzie zwycięzca złożył na płycie 
bukiet-, zerwany na pobojowisku. Przestrzeń, wy- 
noeizącą 11 kilometrów, poknyły drużyny, składa
jące się z 9 zawodników w następującym porząd
ku: drużyna II. gimnazjum w czasie 27 m., druży
na X gimnazjum w 29 m. i drużyna szkoły handlo
wej w 33 m. Komitet biegu, w skład którego we- 
eżłl: dyr. Gonet-, dr Dziama, profesorowie: Szy
mański, Jakus, Siwik i Witek, oracz uczeń Feld- 
baum, wywiązał się ze swojego zadania bardzo 
dobrze.

zwolonych. pożyczek uddelał aietylko 
Roelieli, ałe również starszy asesor w wydziale 
dochodowym łwoiwiskiej Dyrekcji kolejowej. — i. 
Obu aresztowano.
Ile sp rzen iew ierzy ł p ro k u ra to r  

Hurezyn
A. W . donosi z Warszawy:
Aresztowany wczoraj w Wilnie podprokura

tor Hurczyn przywłaszczył sobie prócz 56.900 
zł. także 10 tysięcy dolarów, śledztwo w tej 
sprawie prowadzi podprokurator sądu apelacyj
nego p. Stągajło.

Stulecie w ęg iersk ie j Akadeuiji 
u m iejętn ości

P. A. T. donosi z B u d a p e s z t u :
Węgleńska Akadem ja Umiejętności obchodziła 

uroczyście stulecie swojego istaiioma, przy udziale 
naczednika państwa Hcrthy-ego, cizionków korpu
su dyplomatycznego, oraz przedstawicieili pokrew
nych insttytucyj naukowych w Europie. Pawemó- 
wkeeie inauguraicyjne wygłosił przewodniczący 
Bedfceiwicizy. Nćbcẑ doiik państwa powitał zobramyoh 
w imieniu narodu węgtesrskiego i wyraził radość, 
że tak wtieie państw przejęło się szlachetną chęcią 
duchowej współpracy i przysłało swoich przed
stawicieli. ;

Po przemó^yleniach gości, odpowiadał po łaci
nie Bersewiczy. Z iramiienia Polskiej Akademji 
Umiejętności przemawiał po ludnie profesor Roz
wadowski.

P osłow ie tureccy w  eu ropejskich  
stro jach

Z A n g o r y  donoszą:
Prozy dent republiki toreekiej. Kemał Pasza, -wy- 

gtaS w parlameneiei, wśród ogromnego zapału, 
mowę programową. Zwróciło ogóiną uwagę, że 
zgromadzenie miało wygląd europejski, nie było 
bowiem tradycyjnych turbanów t fetzów, nawet, 
opozycja wyśtąińła w europejskim stroju, prezy
dent parlamentu we fraku, a Kemal Pasza we fra
ku i cylindrze. W mowie swej podkreślił Kemał 
Pasza, że lud turecki postanowił używać dobro
dziejstw zacho'dłniej kultury i  r.a tej drodze postę
pu nie da eóę więcej powfetrizyttŁać*

Jak z h a jk i
Z B e l g r a d u  donoe^: : ..
Międizy mńniBitrem pocizty, drem Supemma, a mi- 

aiisitrem komiunakacji, Radoje'WUc®em, przysało do 
konfliktu. Minister komunikacji 'zatrzymał wyda
wanie wolnych biletów -kolejowych persona!owi 
miLiiietenstwa poczty. Kiedy inteowencja minliistor- 
stwa poozty pozostała beizskutecizna, minister po- 
cizty kazał wyłączyć wsizystkie lin je telefoniteime 
na kolejach, na stacjach i w mindstensit/wie kolei, 
tak, że od godzdjny 1 w nocy w całej Jugosław^ 
muazą posługiwać się nie telefonem, leciz tdegrar 
fem.

KRONIKA
Kraków, 4 listopada,

M ussolini w hołdbsie Nieznaueauu  
kołnierzow i p o lsk ie m a

Z Warszawy telefonują naan:
Minister spraw wojskowych* otrzymał od 

włoskiego pTezesa ministrów Mussołiniego, Bar 
stępującą depeszę: W  imieniu armji włoskiej i 
ewojem składam z głęboką czcią wyrazy hołdu 
Nieznanemu Żołnierzowi, pełnemu chwały sym
bolowi bohaterskiego rodu walecznych. Gene
rał Sikorski odpowiedziałrserdecznym telegra
mem dziękczynnym. : v ' j  ^

P o ż y c z k i  z  lw ow sk iej K a sy  ^ 
k o le jo w e j ^  ^

A. W . donosi ze Lwowa:
Śledztwo w sprawie nadużyć w kasie głów1- 

neg© dworca kolejowego, dokonanych, pzzez 
Roełicha, Szejnera i Pomerama, zatacza coraz

NARODOWE ŚWIĘTO WŁOSKIE. M ś , 4 bm.,
prtzypaida siódma rocznica zakończenia działań 
wojennych na froncie włosk o-ous tî jaKkim i zwy- 
cięstwa Włoch w wojnie światowej. Dzień ton ©b- 
chiodiziony jest we Włosizech bardzo uroczyście 
i uznany m  święto narodowe.

Z KOMITETU „TYGODNIA AKADEMIKA" 
Draia 5 tam. o gdzinie 7 wieesorem w sali Muzeum 
praemystowego odbędzie się odiceyt profesona 
unawer&ytetii JagódEońskięgiO Dybodkiego aa le
mat: „Najizabawniejsiza książka o Angl^a. Odczyt 
będżie iłusitfroiwany obrazami świetkimiia. Zamiast 
włstępu na odlcżyt, Bprtzedalwać się_ będlzie losy lo- 
bea-jd fantowej „Tygodnia Akademika4*, eo łącznie 
a ogromną poputannsością odozytów profesora Dy- 
boskiego, fcędńe stanowiło podwójną aitrakoję. — 
Na wttór Watrscziawy, w. Ejmkame odbywać się bę
dą po wSaystkich pierweaorzędhyeh lokalach do- 
sikomale konioerty łotne na rzeciz „Tygodnia Aka
demika44, pod MerofwtolatWean prziewadnicizącej sek
cji koncertowej, prof. X. Grodizaickiej, tze współu
działem ant, op. M. Chmielowej (śpiew), H. Ela- 
dowśkiej (fortepjan), M. MaJksymowiozównej 
(skrzypce), J . Witoosz-PSaisza (akompanjament) 
we cawartefc, sobotę i niedzlełę od gptekany 8 wie- 
efflorem począwszy.

EMERYCI W SŁUŻBIE SAMORZĄDOWEJ. — 
Rozporządzeni© Rady mindstrów z 26 marca 1924 
noka nałożyio pa istylpcje eamoraądow© obowią
zek dioniosizenia władzy, wynAaicającej uposażenie

slwowy-ch, podawania wysokości wypłaconego 
przyję-tym̂  emerytem wynagrodzenia  ̂ jak również 
'zawiaidomienm o  zmianaich w wysohóśei tego wy- 
nagroidiseuia. Obecnie ministerstwo spraw wewn. 
opierając się na zarządzeniu, prezydjum Rady mi- 
nistrów, połecEo wojewodom zwtócdć „we właści
wy sjMsób44 uwagę Związków komunalnych aa 
powyższe ich obowiązki z tern, że obowiązek ten 
rozciąga się również na osoby, pobierające pensje 
sieroce- ■ze skarbu państwa.

UPOSAŻENIE NIŻSZYCH FUNKCJONARJU- 
■SZÓW WIĘZIENNYCH. Na mocy airt. 92 ustawy 
z  17 lutego 1922 'roku o państwowej służbie cywilr 
nej, Rada nńiniisitrów wydała rozporządzenie w epra 
wie ustalenia grup uposażenia niższych funkcjona 
rjuszów wtięziannych, pełniącydi służbę w zakła
dach kaimyoh i t. p. Dla nich ustanowiono nastę- 
pujące stanowiska służbowe: stoirszy dozorca wię
zienny w XI. grupie uposażenia', dozorca więzien
ny w XIH. XII. grupie uposażenia, oraiz pomocni
czy dozorca więzienny w XIY. grupie uposażenia. 
Służbę rozpocizjma sdę na stanowisku pomocnicze- 
go dioizorcy więtzonnego, -zawsze w ch^akterze 
prowaizoii-ycznym. Pozostających obecnie w służbie 
fuinkcjonaii jusizów więziennych zaliczyło nimejsize 
irozpofrządzenie do grup odpowiedaich ich dizisiej- 
saego etanowitsika.

STABILIZACJA URZĘDNIKÓW PAŃSTWO 
WYCH. Do większej caęśk urzędników państwo
wych w Krakowie nadesaSy już dekrety stabiliza
cyjne dla funiflot̂ HaaarjusBsów i ujrzędnlków. Z po
śród imędników adjnńnfeiteaicy ĵych irojewó (łatwa 
i wsizystkieh starostw, ustalono w służbie publicz- 
u.ej niemal wKizystikłch urzędników konceptowych, 
na tomiasit urzędnicy raehuąkiofwi w 80%. Delkrety 
staMizaicyjne nadchodizą również sropniowo dla 
urzędników kolejowych, pocztowych, skarbowych 
i pofeyjnyęh. Wniodka na stabilizację urzędników 
sądowych % okręgu krakowskiego sądu apelacyj
nego zostały wysłane do Warsizaiwy przed IoMłu 
dniami.

BUDOWA GMACHU POLSKIEJ Y. M. G  A.
pnzy ulicy Krowoderskiej została doprowadzona 
do wysokość paenwsaego piętra. -Pcray budowie z&- 
jętych jest około 200 robotników i robotnic, a cc  
lean przyspiosfzeniji prac odbywa się robota na 
zmianę przy lampach Mkowych de 7 wieczorem. 
Roboty prowcudraone są szybko, aby gmach stanął 
pod dachem jeszcze przed ■zćmą. Gmach bę<Me 
3-piętrowy o dwóch w-ejściach, od ulioy Krowo
derskiej i od placu Biskiupiego.

NOWY PLAC TARGOWY. Wczoraj po raz 
pleaw&zy odbył «ię m  płaca u wytołu nk Długiej 
jarmairk na zboże, siano i słomę, przeniesiony z pi. 
Rlepaimktięgio. Newy pCae targowy jest nowocze
śnie urządzony, tak, ż© fury ustawione są w czte
rech oddzielnych sizeregach, międizy któremi są 
jezdnie, ułatwiające szybki wyjazd z targowiska. 
Między każdym szeregiem znajduje się ściek, co 
ułatwia utrzymanie placu w należytej czystości. 
Na końcu ulicy Długiej handlarze zbożowi powy- 
najmowali już sklepy i sprzedają tam towar. — 
Sacjzególnie w zatradiowianiaich firmy Hartwiga 
mieści się kilka składów ze zbożem. Na Klepaczu 
w dniu wczorajszym narząd miasta postawił ogro
dzenie słupowe, aby uniemożliwić dojazd fur ze 
wsi. 2  wiosną przystąp ogrodnictwo miejskie do 
urządzenia skwerów na tym placu. •

WYPADEK PRZY STARYM MOŚCIE. Bolesław 
KfidSsiz z NŁeip^oame, lie-ząic-y lat 42,. mbobnik, ®a-
jęity przy w/biórce etorego moste ma "WMe, spa«3ł!
dzisiaj w godzinach pionainnych z mostu na bul
war i doiznał bairdizo ciężkich obrażeń na c,ałeim 
ciele, między ininemi złamania prawej ręki. Zawe
zwane pogotowie ratunkowe przewiozło go na od- 
dizi'ał cłiiruTgiozny sizpaitala św. Łazarza.

SAMOBÓJCA UCIEKA PRZED LEKARZEM. 
Wczoraj około godziny 5 po południu zawezwano 
pogotowie ratunkowe do restauracji Hellera, ul. 
Lu,bicz 1. 3, gdzie żołnierz nieiznanego nazwiska 
napił się w celu samobójczym kwosiu solnego. Gdy 
lekarz dyżurny pogotowia ratunkowego wszedł do 
sali restauracyjnej, nieszczęsny żołnierz rzucił się 
na jego widok do ucieczki i po chwali zniknął bez 
śladu. Policja czyni psauikiwania. Wedle opinji le- 
fcanza, wypita ilość kwasu jest zbyt małą, by mo
gła spowodować zgon.

NAPIŁ SIĘ FORMALINY. Józef Kurzeja, unzę- 
dlaik browaru w Krzeszowicach, liczący 53 lat, 
napił się pracz omyłkę formaliny. Lekairz dyżurny 
pogotowia ratunkowego przewiózł go do szpitala, 
św. Łatzaraa.

ZAPISKI POLICYJNE. Pawłowi dołkowi, wo
źnemu sądu cywilnego w Krakowie, skradziono 
przy okienku na głównej poczcie 200 złtych.

Marji Przysiężnikowej, zamieszkałej przy ulicy 
Kamiennej L 21, skradzaonjo z mieszkania garde
robę, wartości 150 złotych.

Aresztowano Józefa Rrocżka, łat 38, z Krako
wa, za kradzież biedizny stołowej i książek ze 
strychu podczas naprawy dachu. Część rzeczy 
Otdebraaio.

Amnie Grosa, zamaesizkałoj przy ulicy Dietlów-' 
skaej 1. 9, fikradzBono fuitro, wartości 200 złotych.

Z POCZTY. Z dniem 5 listopada 192-5 roku uru
chamia się agencję pocztową Poręba Radlna, po
wiat Tarnów, województwo krakowskie. Agencja 
ta połączona będzie a urzędem pocztowym Tar
nów 1. - -  ■ ■ ^

SANATORJUM GUTTENBRUNN w Baden 
pod Wiediniem, ukończyło po dwuletnich pra- 
cadi budowę swego gmachu i nowych urzą
dzeń kosztem przeszło 700.000 szylingów. Bu
dowa i nowe urządzenia, odpowiadająco wszel
kim wymogom nowoczesnych zdobyczy wiedzy 
medycznej stanowią przedmiot godny widze
nia*

Ubikacje ordynacyjne i  wizytowe, kąpiele 
wielka sala Zaindersa, hale leżakowe, iabora- 
torjum i sala do badania, urządzenia technicz
ne dla djagnosłtyki (stacja sercowa i nerkowa), 
urządzenia kuchenne a chłodnią i hygienica- 
uyml Eistalacjam należy uznać jako wzorowe.

Kuchnia, dyetetyczna znajduje się pod kiero
wnictwem lekarza specjalisty, tak, że jest 
przedmiotem szczególnej opieki

Jako najnowszą zdobycz należy wymienić 
kąpMe siarczane wprost doprowadzone ze źró- 
dla.

Kąpieli tych używać można w osobnych no 
jwocześnle uposażonych kabinach, we wannach 
wpuszczony ch w podłogę.

D n i a  4  B i s l o p a d a :
T E A 1 B Y

Teatr miejski 
im. Słowackiego
PocząteTr 6-00

W  CENY ZNIŻONE DO POŁOWY

Codziennie o piątej
-Krotochwila Hannifin'a J YŃara.

Opmtha
f,N0WOSCP«
pod dyrekcją 
T. Pilarskiego
Rajska 12

Kochanka preijera
operetka SILBERTA. J

Przegląd najnowszych mód pafyskieh

m « ii im T ft f f  u r n  j s m u ^

W» cwartak 5-go I plgtek - - 1  listo - Jt
TYLKO 2 WYSTĘPY

i  K U
i* »>«j iBi|3Wielnis]sxo] kraacjl

^  W „UPIOWfltH" ^

K I N A

raezTówimne arcydzieło filmowe 9 niciach 
W głównych rolach lisy gwiaady ekranls 
Alice Terry, Ramsm Neyarro, Levs 
81 oae. — Obraz reżyser^ genjalnego T»ea 
Ingrama. — Treść: Cudowna idylla dwojg! 
kochanków, której za tlo sluiy rewolucja franc

Począt przedsl. 
codz. t> g. 5, -w 
uledz. o g. 3.

WIELKI U L U  WYTWÓRNI „FOXA“

DUSZE POTĘPIONE
Wspaniały wystawowy dramat współczesny 
7. przepotężną wizją piekła, zrealizowany na 
tle dzieła Dantego „Interno* (Piekło), W rolach 
głównych 7 wielkich gwiazd wytwórni Fosa.

Dodatkowo w programie

DODO CYKLISTA
doskonała komedja Foxa w dwóch akiach

„naim"
Lubić* 15 

Saansy: w soboty 
o o. 4-30 6# 7*30, 
8'00, w oledz i w 
ponTedz. pierwszy 
seans o g. 3-cieJ

szersze kręgi. Śledztwo wykazało, i© pieniądze 
skarbowe były wypożyczane przez kńsjoróiY eiaerytaliie, o przyjęciu * do '̂ użhy emeirytów pań-

Asystent U. J.
Dp Tadeusz Dyboski

choroby skórne i weneryczne 1848 
Kraków, ni. TiorJaAsfca L.38, U p., o A g . 3—6.

„PrentfBń"
Podwale 6

Szanowni Krakowianie pospieszcie óo  sympa
tycznego kinoteatru „PROMIENIA" (Podwale 6)i 
gdzie występował będzie już dziś w komedj

m i  U  ZAHRU DUCHÓW
Z MAKSEM LIND EREM

Prócz mojej komedji zobaczycie Zwariowae 
wybryki paskorzy w 2-eh akiach, oraz zdjęa, 
aktualne x Jubileuszu miasta Zduńska Woa

Na otwarcie sezoau jesłsaoego I zbnowege

T R A G E P JA  
W  LOURDES
Najwspanialsze arcydsdeło świata w 8 wielkich 
ak lach, na tle cudownego uzdrowienia w znanej 
codami słynącej miejscowości LOURDES 
we Francji. Specjalna kastracja muzyczna

Największe tego fiezonu arcydzieło wytw. 
francuskiej reżyser]! MIKOŁAJA COLIN

„SZTUKA"
św. Jana 4

Początek przed, 
codz. [o g. 5-toj 
w niedz, o g. 3

WANDA
tetady i

Począł, przedst. 
od godzinie 4*30 
w ntedŁ i święta 
od g. 2*30 pop.

Nieprawdopodobne przygodyrobotniktt-mijjonera 
w 10 akiach, W roli główne] KścełaJ Caflla 
chluba ekranu franetrekiegc., — Film który 
©czaruje wszystldch swym wytwornym humorem 
pięknością zdjęć i doskonałością reżyser]

S trądom 15

olg. S, lid 
w aWaelj 3

Najnowsze dzeło wy Iw. „PARAMOUNT*

Pożoga miłości
(TANIEC MOTYLA)

Wielki dramat eretyezny w 8 akłaoh. — Film z 
środowiska wielomlijonowaga <sn Franstske, miast 
zwanego grodem szata a'1. Przâ yati wystawy 
Niewidziane tańcel Silne sceny dramatycznet Roi: 
gMwne cdtwerza para znanyoa gwiazd filmowych 
H E B E  D A N I E L S  I K O N R A D  A AG EL

Najpiękniejszy film ostatniej doby

KRÓLOWA BALU
erotyczny dramat osnuty na tła pcwisścf p. t

Zepsuta kobieta
Nierozsądny kaprys ekscentrycznej damy 
Tło dramatu: Tragedja ojca i syna, którzy 
padli ofiarą kaprysu ekseenlrycmej damy 
Sala kinoteatru artystycznie odnowiona

Z TEATRU IMIENIA JUL. SŁOWACKIEGO.
Kor.ityinaiaijąo rozpoczętą w zeszłym sezonie eerję
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wieczornych popularnych przedstawień, daje te
atr dzisiaj pierwsze w tym sezonie przedstawietnie 
]K) cenach do połowy zniżonych, mianowicie świe
tną paryską krotochwilę HenneąukPa i Yebera: 
„Oodtziennie o piątej", której wystawienie spotka
ło się z tak powszechnem uznaniem. Juibro jedyne 
w tym tygodniu powtórzenie nadzwyczaj zabaw
nego „Doktora Knocka" Romains‘a, w którym pa
radna. galerja pacjentów budzi zawsze huczną we
sołość. W piątek pią.te powtórzenie „Dziadów" 
z niepospolitym odtwórcą Gustawa-Konrada p. 
Brydzińskim. Przedstawienia „Dziadów" kończą 
się obecnie o godzinie 11. W sobotę ukaże się 
niegra.ua od kilkunastu lat jedna z najweselszych 
komedyj Waiktoryna Sardou „Rozwiedźmy się", w 
której po raz pierwszy wystąpi zaangażowana ną 
ten sezon airtystka sceny łódzkiej, p. Morska-Ma- 
gnunsizewska. Po tem wesołem intermedjnm wej
dzie na reperloatr sławny dramat Pirandella „Ży
wa maska", czyli „Henryk IV", odbywający trium
falny pochód po scenach europejskich. W niedzie
lę po południu pierwszy raiz po cenach zniżonych 
„Zmartwienia Pana Hamelbeina".

TEATR OPERETKA „NOWOŚCI" gra we 
czwartek, 5 bm., po cenach zniżonych cieszącą się 
mesłaibnącem powodnizeniem operetkę: „Kochanka 
premjera" z wielce popularną „śrubą podatkową" 
i „przeglądem pa/ryskich mód", które ściągają co
dziennie do teatru tłumy publiczności. W piątek 
i dni następnych „Kochanka premjera".

„WIECZORY SOBOTNIE", mające na celu po
pularyzację muzyki wśród najszerszych warstw 
naszego społeczeństwu, odbywać się będą stara
niem „Krukowskiego Biura Koncertowego E. Bu- 
jański“ w Starym Tea.trze pod artystycznym kie
runkiem prof. dra Józefa Reissa. Wieczory te roz
poczną się w sobotę, 7 bm., inauguracyjnym kon
certem, poświęconym muzyce Beethovena, w któ
rym wystąpi świetne Trio Poźniaka. Bilety w ce
nie od 1—4 złotych są już do nabycia u J. Lip
skiego, ulica Sławkowska 1. 8.

BRONISŁAW HUBERMAN, sławny mistrz 
skrzypków, który w całej Ameryce, oraz obecnie 
w Europie, święci największe triumfy, wystąpi w 
Krakowie tylko jeden raz, a to w niedzielę, 8 bm., 
w Starym Teatrze. Każdorazowe zjawienie się te
go potentata gry skrzypcowej na estradzie kon
certowej jest rewelacją jego fenomenalnego talen
tu, gra jego wprawia wszędzie słuchaczy w za
chwyt poezją interpretacji, polotem uczucia i tech
niki, dla której nie istnieją już żadne trudności. 
Bilety są już do nabycia u J. Lipskiego, ul. Sław
kowska 1. 8.

obowiązki kasjera Antoni Truszkiewicz, obecnie 
starszy asesor w wydziale dochodowym dyrekcji 
kolejowej, również „pożyczał" z tej kasy pienią
dze i nie wiadomo do tej pory, czy je oddał. Na 
podstawie całego szeregu poszlak, onegdaj na po
lecenie prokuratury policja również aresztowała 
go, co w sferach kolejowych wywiało olbrzymią 
sensację.

Nadto aresztowano kasjera z kasy głównej na 
dworcu Podzamcze, Jana Hermana, który rów
nież, jak i dwaj poprzedni, „pożyczał" pieniądze 
kolejowe.

Sprzeniewierzenia tych dwóch ostatnich sięgają 
również sumy kilkudziesięciu tysięcy złotych.

Dotychczasowe rozmiary sprawy, które z każdą 
chwilą powiększają się, każą przypuszczać, ie  ma
my tu cfio czynienia z afeTą na wielką skalę.

TRAGICZNA ŚMIERĆ NA POLOWANIU. — 
Z Lucka donoszą, że onegdaj na polu między 
wisiami Zabowol i Potomka, powiatu łuckiego, miał 
miejsce tragiczny wypadek, ofiarą którego padł 
nauczyciel szkoły powszechnej w Zabowoiu, ka
pitan rezerwy, Paździor. Z rana poszedł on na po
lowanie wraz z koCegaim swoimi: sekretarzem
gminy Okońskim i Muszyńskim.

Gdy międizy Okońskim a Paździorem zerwało 
6ię stado kuropatw, Okoński strzelił tak nieszczę
śliwie, że cały nabój śrutu ugodził w bok Pa- 
ździoua, zabijając go na miejscu. Zrozpaczony 
Okoński udał się zaraz do najbliższego posterun
ku i oddał sę w ręce policji, oświadczając, że za
bił swojego najlepszego przyjaciela.

PROCES KOMUNISTYCZNY W SOSNOWCU.
Od poniedziałku toczy się w Sosnowcu proces 
przeciwko 3 osobom, oskarżonym o należenie do 
Związku młodzieży komunistycznej. — 'Wszyscy 
oskarżeni, według z góry obmyślanego planu, do 
winy się nie przyznali. Rozpoczęło się przesłuchi
wanie świiadkówa Oskarżonych bronią miejscowi 
adwokaci i adwokat. HouigwdU z Warszawy.

REDUKCJA PRACY W JEZIERNEJ. W związ
ku z grożącą redukcją pracy w mirkowekiej fabry
ce papieru pod Warszawą, bezrobocie objęło prze
szło 1.000 osób. Ministerstwo pracy i opieki spo
łecznej zaimtereswało się tą sprawą, gdyż, jak 

powodem zamknięcia fabryki ma być
brak kredytu.

ZMARLI:
— Ignacy P e s z k e, działacz społeczny, pu

blicysta i nauczyciel gimnazjalny, zmairł w War
szawie w 47 roku życia.

DOGODNE W A M  SPŁATY!
Zioło —  srefcro —  bryhnty —  zegarki
oraz erabra i wyroby platerowane — poleca

Emil Goldwasser, Kraków, Grodzka 2 5

Rezprawa o zamach na prezydenta
R z e c z y p o s p o l l t e l

REPERTUARY:
TEATR IM. SŁOWACKIEGO

Czwartek, 5 b. m.: „Doktor Knock".
Piątek, 6 b. m.: „Dziady" (początek o godizinie 

7 wieczorem).
TEATR OPERETKA „NOWOŚCI".

j Czwartek, 5 b. m., o godzinie 7.45 wieczorem, 
ceny miejsc o 50 procent zniżone: „Kochanka pre 
mjera".

Lwów, 4 listopada.
*  7

Na wczorajszej rozprawie po kontrowersjach 
między obrońcami a prokuratorem z powodu ze
znań wiadka Wahrhaftiga i Flacha, zeznawała, 
jako świadek, praczka Karolina Krowiec w spo
sób równobrzmiący z tem, co mówił świadek 
Flach, poczem słuchacz praw Izak Kanner wy
stawił oskarżonemu korzystne świadectwo.

Sensacją dnia były przesłuchania współpraco
wników lwowskiej sjonistycznej »Chw.ili«, Abra
hama Brafa i Leona Weinstocka, którzy omó
wili 2 listy, nadesłane do redakcji tego dzien
nika przez ukraińską organizację wojskową po 
aresztowaniu Steigera. Oba te listy zostały od
czytane.

Pierwszy z nich z daty 8 września 11/24, a
więc w trzy dni po aresztowaniu Steigera, opa
trzony okrągłą pieczątką z literami »\V. R. R.« 
(Werhowna Rewolucyjna Rada) z literami

ganizacji wojskowej, który jest już poza sferą 
niebezpieczeństwa, a nie Steiger.

Listu tego nie uwzględnił prokurator^ gdy 
mu go przedstawiono, wobec czego w dniu 14 
września, pierwszym w rozprawie sądu doraź
nego na Steigera, nadszedł do »Cbwi!i« drugi 
list z temi samem! pieczęciami, co poprzedni, 
ponownie twierdzący, że zamachu dokonała u- 
kraińska organizacja wojskowa.

Nadto ta sama organizacja przesłała prezeso
wi sądu Hawlowi list, domagający się usunię
cia nadużyć służby więziennej wobec więźniów 
politycznych. Postulaty tego listu zostały speł
nione. Przewodniczący przedstawił przysięgłym 
fotografję tego listu na dowód, że list ten formą 
nie różnił się od dwóch poprzednich.

Na tej podstawie obrona dowodziła, że twier
dzenie oskarżenia., jakoby te listy były sfingo
wane, niema racji. Obrona twierdzi przeciwnie, 
że listy te są autentyczne i pochodzą od zastęp-

j "  '  Z  k r a j u
POWRÓT SZTANDARÓW. Z Warszawy dono

szą 3 b. m.: Dzisiaj w południe opuścił Warszawę ' 
poczet 36 sztandarów, wysianych na pogrzeb Nie-1
znanego źłotantenza przez wszystkie okręgi kotf-jm- j , _ _
su. Przepiękny pochód przeszedł przez ulice mio- komentowano w sali niesłychanie żywo listy, 
sta Warsizawy przy dźwiękach orkiestry 36 p. p. ‘ jakie nadeszły do Lwowa do kół ukraińskich od 
piod dowództwem generała Gres-zera, udając się byłego prezydenta republiki zachodnio-ukrain-

! sklei Petruszewycza i jego ministra Perfeckie- 
, WZROST DROŻYZNY W WARSZAWIE Z War g 0< ^isty te, o ile nie sa sfingowane, stanowią 
sizawy donoszą. Komisja badania zmian koeztow, . .’ „ ’ _ _•
utrzymania w Warszawie przy głównym urzędzie rewelację. .
statystycznym ustaliła na dzisdejsizem posiedzeniu,' Ja^ wiadomo, obrona w procesie  ̂ oteigera 
że w porównaniu z wrześniem koszta wzrosłyflfc*wołuje się na to, że zamach popełnił Olszań- 
o  2.43%. ski z ramienia organizacji ukraińskiej. W  związ

MIANOWANIA. Prezydent Rzeczypospolitej za- ku z tem żargonpwy » Moment« w Warszawie i 
mianował: dra. Kazimierza Ż orawski ego zwyczaj- lwowska „Chwila" zamieściły wywiady z Petru 
nym profesorem matematyki uniwersytetu war- (ezewyczem, który w sposób dość niedwuznacz- 
szawskiego; Henryka Bukowskiego prezesem są-; ny przyznał obronie Steigera słuszność w tym 
du okręgowego w Nowym Sączu; Józefa Buiraozyń ^  zamafchu dokonał Ol&zański. To
ekiego i Stanisława Sobolewskiego dyrektorami wynikało też z oświadczenia członka rzą-
pray sądzie a lto w y m : pierwszego w Ohojnd- p ^ e w i w a  sjonisty Walftaiana.
eaoh, drugiego w S teop rin e . i T W za sew  do redakcji »Dila« we Lwowie

PRZENIESIENIE GENERAŁA DUPONTA DO lymcAsem uo j Berlina
REZERWY. Z Paryża donoszą: Szef francuskiej nadszeg telegra:mi u«
misji wojskowej w Polsce, generał Dupom,t, p rz e - 'tej treści: »Interwieray »Chw , ^ po-non-
iyesiony został do rezeawy z pozostawieniem na zmyślone i sfałszowane. L zacnym. KOre.-p 
dotychczasowem stanowisku szefa misji wojsko- den tem prezydent Petruszewycz ani nie mftwii, 
wej ze względu na przekroczenie wieku. i ani go nie widział. Dokładne dementi w dro-

MASOWY WYJAZD DO FRANCJI. Wedle da- dze. Podpisano: Perfecki«. 
nych statystycznych, w roku 1024*-z Polski wyje-) Równocześnie nadszedł do Lwowa list od te-
chato do Francji 48.912 osób. I goż Perfeckiego, w którym dokładnie pisze:

PROCESU »partja sjontotyczna, wziąwszy na siebie obro- 
nę Steigera, z krzykiem

U. W. 0 .« (Ukraińska Wojskowa Organizacja) cy ukraińskiej organizacji, która popełniła za- 
zawiera- sitanowcze oświadczenie, że zamachu mach.
na Prezydenta dokonał członek ukraińskiej or-I Na tem wczoraj rozprawę odroczono.

Rewelacyjne listy r e t n m t z o  I Perfeckiego

dy ochronnej Prezydenta Wojciechowskiego. 
Przeraziłem się, bo czy tak może mówić czło
wiek, przydzielony do brygady ochronnej do 
świadka?

Przewodniczący: Czy Pastemakówna ciągle 
i stanowczo twierdziła, że sprawcą jest oskar
żony? Może mówiła: »Zdaje się?<

Świadek: »Na prochy mojego ojca zaklinam 
się, że tego słowa nie użyła*.

Dalsi świadkowie dostarczali wiadomości 
zgodnych z zeznaniami Pastornakównej. Gdy

pokazałem tych świadkom Steigera, wybiegli 
mówiąc, że wrócą za chwilę i wtedy przyprą 
wadzono panią Francozową. Ta zeznała, że 
bomba padła z Innego miejsca i że sprawca by 
inaczej niż Steiger ubrany.

Rozprawa trwa dalej.

p H k Ó R ^ D O N T l

1886
oS j

zsltcie pm Wz? premierem tissim  a posłem Bprhp
(Telefonem od naszego korespondenta).

Wrszama, 4 listopada. W dniu dzisiejszym rta1 czek, zawartych przez rząd, są niedopuszczalne
połączonych 1 imisjach ;."zysizlo do oharakt^y- t jeżeli poseł Byrka siwojego wyrażenia me co*
wtycznej sceny między poełem Byrką, a premje
rem Grabskim, w której rozgoryczony premjer 
opucił salę obrad a następnie gmach sejmowy. 
Zajście miało następujące tło, mianowicie po 
pnzemółwueniu premjera postawił wniosetlę, aby 
rozważanie projektów odroczyć, przyczem użył 
słowa „parszywe" na określenie przez rząd po 
życaek*

Premjer, zrywając eię z miejsca, zawołał:

fnie, będę musiał opuścić 3alę".
W dalszym ciągu swego przemówienia poseł 

Byrka mówi, że jest gotów w przyszłości uni
kać tego rodzaju wyrażeń na komisji. Tego, co 
powiedzia, nie cofnie, gdyż rząd zaciąga po
życzki u trzeciorzędnych firm przez pośredni
ków.

Wniosek posła Byrki odrzucone.
Komisja przystąpić do t brad merytorycż-

„Tego rodzaju wyrażenia w stosunku do poży- nych nad projelitem ustawy.

Ab£-E!-Xrim cfiarował Frandi 00M6I
(Telegram własny „Nowej Reformy").

Donoszą, że do Fezu [propozycje niezwłocznie prześle do P*ryia i Ź€
ma n a leję , iż rokowania będą -natychmiast 
rozpoczęto, gdy oferta Abd-el-Krima opiera się 
na podstawach, swego czasu określonych przez 
Francję.

IlimiBillll— — Witfl— ■ HLM—— Im

Paryż, 4 listopada, 
przybyło dwóch delegatów od Abd-el Krima, 
którzy przedłożyli rezydentowi Francuskiemu, 
generałowi SeOgowi, propozycję rozpoczęcia ro
kowań pokojowych. Generał odpowiedział, że
■nu ni i imimi— n— a Basta BBB9

(Telefonem od naszego korespondenta).
Lwów, 4  listopada. Przed rozprawą dzisiejsząJ wy, gdyż świadek obserwował moment zama- 
 „„k iie+TT j ćhu z dużej odległości z balkonu 4-go piętra.

Ze świata
ROKOWANIA URZĘDNIKÓW Z RZĄDEM AU- 

STRJACKIM DOTYCHCZAS BEZ REZULTATU.
Z Wiednia donoszą: Dzisiaj przez całą noc 1 oozy- 
ły się rokowania przedstawicieli rządu z przedsta
wicielami urzędników państowwych austrjackieh 
w sprawie nieddopuszczenia do stiajku u,rzędni 
czego. Pertraktacje nad temi propozycjami nie &f- 
stały jeezoze ukończone. Wyrażają nadzieję, że 
uda się znałeść wyjście z trudnej sytuacji i że nie 
przyjdzie do strajku urzędników, zapowiedziane
go na czwartek. & »

STRAJK PIEKARSKI W WIEDNIU. Od wtor
ku strajkuje w Wiedniu 7.500 robotników piekar
skich, 680 sklepów z pieczywem zoetało zamknię
tych. W mieście daje się odczuwać brak chleba. 
Za bochenek chleba, sprowadzonego z poza Wie
dnia, płaci się 12.000 koron (około 1 złoty).

WYKRYCIE WIELKIEJ ORGANIZACJI SZPIE 
GOWSKIEJ W PETERSBURGU. Pasma ryskie 
zamieszczają wiadomość z Petersburga o wykry
ciu olbrzymiej organizacji szpiegowskiej, będącej 
na usługach jednego z państw ościennych. Orga
nizacja działała na terenie petersburskiego okręgu 
wojennego, miała swoich członków w sztabie ge-

Drugi świadek, kandydat adwokacki, Joachim'-nera!nym sowietów i innych wyższych urzędach

ZAPOWIEDZ SENSACYJNEGO 
O SZPIEGOSTWO. Z Warszawy donoszą: Mfc Steigera, z'krzykiem i hałasem rzuciła się
wiadomo, zosiai aresztowany przed Wkoma a)  posznidw-ma sprawców zamachu, wśród par-
miiesiącami pod niezwykle ciężkim zarzutem p,ro- .. ., . . , 0 . .____  ’_. , *__
wadzenia w stolicy rozgałęzionej organizacji sząńe . fj1 ttkramsk ej. Obrońcy Steigera zamiast wy- 
gowTskiej, wykradającej nastze tajemnice wojsko- kazywać niewinność jego, objęli rolę prokura- 
we i państwowe, które w postaci pdbitek fotogra- tora w stosunku do różnych osób ze społeczeń- 
ficznydi z tajnych dokumentów dostawały się do atwa ukraińskiego. Wymieniają nazwiska ja- 
satabu jednego z państw ościennych . : kiegoś Bandery, to Olszańskiego.

Sprawa Ilimieza będzie największym procesem w  ostatnich dniacłr warszawski „Moment" 
o ^ egoetw o, jaki skupi zatotercsołyanie ogmjr ^  n ^ m j  wywia<i berlifekieffo kore-
publioaiej od ozmu sprawy Bag-irakaego i Wie- , Nicasla zc irma oraz z nrezydentem 
czoridewicza. Dochodzenia prowadzi sędzia śled-1 ^ ^ d en ta  Niesfela zo  ̂ P1 A i
Cizy do gfjiraw sizczogólnej wagi, p. Jerzy Luxcu- PetniSizewyczem, w których jakoby y ?
burg. Ilkicz pozostaje w więaieniiu śledczem. j że zamach dokonany został przez naszą p&rtj 

ZGON SENATORA T. CIEŃSKIEGO. We Lwo--Taki stary parlamentarzysta jak dyktator l e 
wie zmaił w 69 roku życia senator ladeusiz 0 i e ń truszewycz nie ma nic wspólnego z tym inter- 
ski. [wiewem, sfabrykowanym przez owego Niessla.

S. p. Tad,eusz Ciei^ki był wybitną osobistością Kiessel iest prowokatorem, który W latach 1919 
poiityczną w M^łopołsce Wschodniej, zarówno w : 1990 b x tai-nwn centem  defensywy polskiej

konserwatywnego, rrzewouin-, — ------ - tA-nr
cayl w Radizie Nardowoj, która w kraju i za gra- maskowany przez samych sjonistow. 
ndcą wielką rozwijała działalność. Z powodu po-J Powyższe dementi wywołało wśród publicz- 
dejrzeń o hołdowanie polityce antiauistrjałdkiej, ności sądowej piorunujące wrażenie. Partja sjo- 
z początkiem wojny 1914 roku internowany byP nistyczna, która jest mocno przekonana o tem, 
w Bożen w Tyrolu. W roku 1918 był jednymł ie  zamachu dokonał Olsziański i która dotych- 
zorgamzatorów obrmy Lwowa i W ^odm ej Ma-; M ^  ^ aźować się przez przedsta- 
acpoiski, w roku 1922 w&zedł do Senatu, gdziei T7 ^  ^n^nolidtauii ukraiń-
•mSeSł do klubu Ch. N. (Dubanowicz). ś. p. T a d . ) ^ ^  w z n o ł
Cfiieńskd brał także czynny udział w T. S. L. i w ; hczyła, ze nadejdzi , f . .
*6łiTganiizacjach ziemskich i rolniczych. , cjalny komunikat ze strony ukraińskiej, przy-
h WYKRYCIE NOWYCH DEFRAUDACYJ W anający jej udzml w zamachu, znalazła się obec- 
LWOWSKICH KASACH KOLEJOWYCH. Spra-' nie w przymusowem położeniu dla udowodnie- 

sprzeniewierzania olbrzymiej kwoty 160.000 ula za wszelką cenę, że zamachu dokonała u- 
gottych w kasfie kolejowej we Lwowie na głó- kraińska organizacja wojskowa.
2 2 5 ?  płatnika Roehłidia, oraz jegô  w  poleconym  nastroju rozpoczęła się
Wspólników: Uansamego, Scheincra i Pcmeraniza/ ^  
będąca przedmiotem dochodizeń ekspozytury śled-j ^

r^jjatocBą aarw,seoibm kręgi. ] PRZESŁUCHANIE ŚWIADKÓW.
UKacaak) się, ie podobne praktyki z pożyczaniem i . n .

‘ jdizy skarbowych, jak to właśnie robił Roeh-] Jako pierwszy świadek zeznaje uczeń 6-tej 
były w tej (kasde ma porządku dziennym, gdyż klasy gimnazjalnej, Stanisław Onyszkiewicz. 
teJBSk 3 ®  p^jaiący przed _ dwoma laty Świadectwo jego nie wnosi: nic nowego do spra-

Alłerhaiid, zaprzysiężony, przedstawia dla o- 
skarżonego dobre świadectwo.

Wśród silnego podniecenia wchodzi na salę 
następny świadek, inspektor policji, Bronisław j 
Łukomski. Podniecenie to jest zrozumiałe wo
bec tego, że zarówno część prasy tutejszej jak 
i obrona zarzuciły mu popędliwość I jedno
stronność przy prowadzeniu śledztwa. Insp. Lu- 
komski jest zresztą jednym z głównych świad
ków w procesie. Zeznaje zaprzysiężony i opo
wiada:

Przed godziną 3 otrzymałem w komendzie 
policji telefonicznie wiadomość, że dokonano 
zamachu i wyjechałem natychmiast autem na 
miejsce czynu. Na ulicy Jagiellońskiej spotka
łem konwój, prowadzący jakiegoś bladego czło
wieka. Towarzyszyła mu jakaś pani. Kazałem 
ich wziąć do auta, a w tym momencie podszedł 
do auta jakiś nieznany człowiek, który zaczął 
szeptać coś do ucha oskarżonemu. Kazałem 
mu odejść. Co mówił, nie wiem. Gdy auto ru
szyło, słyszałem jedynie, Jak  człowiek ten 
krzyknął, że aresztowany jest niewinny. Pó
źniej stwierdziłem, że był to Fichman.

W biurze przystąpiłem przedewszystkiem do 
przesłuchania Pasternakównej. Oskarżonego 
pozostawiłem w innym pokoju. Od Pasterna- 
kównej dowiedziałem się wówczas, że znalazła 
się na rogu ulicy Legjonów p i^ a d k ow o  w 
grupie około 30 osób, przed nią z lewej strony 
stał mężczyzna wysoki, w jasnem palcie i mię- 
kim kapeluszu w amerykańskich okularach. 
Gdy nadjechał powóz prezydenta, zobaczyła że 
mężczyzna ów wyjął z zamachem walcowaty 
pakiet i wyrzucił go w powietrze. W  tej chwili 
odwrócił się a Pastemakówna zobaczyła je - ! 
go trupio bladą twarz w okularach. Krzyknęła 
wówczas: „To pan", a mężczyzna ów rzucił się 
do ucieczki. Dobiegli razem do bramy przy ul. 
Legjonów 1. 1, tam mężczyzna ów, zdjąwszy 
kapelusz, wracał z powrotem pod ścianą. Wów 
czas Pasternakówna położyła rękę na ramieniu 
Steigera i kazała go aresztować. Na Steigera, 
jako na sprawcę, wskazała następnie przyby
wającemu na miejsce inspektorowi Wilczyń
skiemu. r i

Po przesłuchaniu Pasternakównej, przesłu
chałem innych świadków, którzy w międzycza
sie zgłosili się w biurach policji. Byli tam: ad
wokat Rabner i inżynier Kuttin. Każdy z nich 
mówił, że bomba padła z pod sklepu Bayera, 
a to utwierdziło mnie w przekonaniu, że Paster 
nakówna się nie myli. - /

SENSACYJNY SZCZEGÓŁ '
O SUCHENCE.

Po ich przesłuchaniu usłyszałem j*akieś gło
sy w sąsiednim pokoju, gdzie zostawiłem Pa- 
sternakównę. Głos mówił: „Pani to cofnij, pa
ni się myli«. Wchodzę szybko dio pokoju i wi- 
dizę nad Pa&temakówmą pochylonego pana w 
cylindrze. W  pokoju byłó tylko ich dwoje. Po 
łożyłem rękę na jego ramieniu i 
sie —  był to Such

wojskowych. Organizacją kierował agent sztabu 
generalnego ościennego pań&fwa, Frank, stale 
przebywający w Rewlu.

Szpiedzy d  prowadzili wywiad wojskowy,^ jak 
też, według słów urzędowej sowieckiej agencji te 
legrafcznej, dokonywaj!i aktów terory&tyoznych. 
wysazając w powietrze mosty, składy amunicji 
i niszcząc inne objekty państwowe. W samym Pe 
tercsburgu i okolicach aresztowano wiele osób.

DŻUMA W SALONIKACH. Z Rzymu donoszą: 
„Secoło" donosi z Salonik, że w mieście, oraz w 
okolicy slkonstatowaino 5 wypadków dżumy, zaś 
6 wypadków w Mythyleme i 4 wypadki w Cavala. 
Trzech żołnierzy choóyóh odrwiezkmo do szpitala 
w SaSomkach, także i stan zdrowotny w Macedo- 
nji pozostawia wiele do życzenia, ponieważ panu
je tam tyfus i epidemja grypy.

4 listopad*. Początkowe kursa pa  ̂
pierów polskich w tysiącach koron. Siersza 
Córniczi 24, Fanto 151, Karpaty 100. Tendea-. 
cja sp\>k>jn*.

F o  z a m k n i ę c i u  k r o n i k f
PREZYDENT RZECZYPOSPOLITEJ WOJ

CIECHOWSKI w drodze powrotnej z Zakopane
go do Warszawy przejechał ubiegłej nocy przez 
Kraków. Pociąg specjalny, wiozący prezydenta 
wraz ze świtą, przybył na krjakowski dworzec k<H 
lejowy o godzinie 1.5 w nocy. Na peronie dworca 
zawili się przedstawiciele władz rządowych i woj
skowości w osobach p. radcy Staropolskiego im. 
wojewody, dyrektora policji dra' Stycznia, dowód
cy Obotziu warownego pułk. Augustyna, komendan 
ta policji na miasto Kraków Matniniaka. Prezydent 
spał. Podąg, ,po 25-miinutowj ra postoju, ruszył w 
dalszą drogę do Warszawy. , , j

REKTOR UNIW. FRYBURSKIEGO O. De Mun- 
nyck przyjeżdża dzisiaj wieo-orean do naszego mia 
sta i zamiłisziLa w klasztorze 00. Dominikanów* 
We czwartek, 5 bm., o godzinie 6 wieczorem wy
głosi on w auli uniw. Jaciellońakiego wykład pu
bliczny pod tytułem: „La psy ci ologte de la Rdd- 
gi-on". Wstęp wo,lny 0. De Munnyck spotka się w* 
salonach ks. biskupa Sapiehy, pp. Adamów Ko* 
nopków, oraz w Sod alk ji akademickiej z przed* 
stawidelami kulturalnych sfer Krakowa.

POGRZEB Ś. P. WIKTORJI Z ZEM BRZYC - 
KCH GAWLIKOWSKIEJ. Dziś z kaplicy 
cmentarnej odbył się pogrzeb ś. p. z Zembrzyc-.  ̂
kich Wiktorji Gawlikowskiej, wdowy po 
niku kolejowym. Ś. P- Wiktor^ Gawlikowska 
liczyła 80 lat i była matką zmarłej pierwszej
żony wiceprezydenta miasta dra Wielgusa.

W pogrzebie wzięli udział komisarz r~ 
Ostrowski, wicepr. Rolle i sekretarz prez. 
SfcrEsî *

NIEBYWAŁE POSTĘPOWANIE P. A. T.
Prezydent Rzeczypospolitej wyjechał do Zako-. 
panego, gdzie bawił przez cały dzień wczoraj-, 
szy i dziś wrócił do Warszawy.

Państwowy organ, P. A. T., ani o przyjeź- 
dzie prezydenta do Zakopanego, ani o jego

rządu

O l i / U L  G H E Ł D O W Y
Kraków, 4 listopada.

Zebranie dzisiejsze przeszło pod znakiem 
tendencji niejednolitej. Dała się odczuc ogolna 
niechęć do oddawania towaru. Silniejszą zwyż
kę zaznaczył Chodorów przy małej ilości to
waru. Chybie poszukiwane po kursie utrzyma
nym ąż pod koniec zebrania po kursie utrzy
manym. Z lżejszych papierów Niemojewski po
szukiwany po kursie mocniejszym. Zaintere
sowanie Elektr. przy ogólnym braku towaru. 
Reszta papierów bez większych zmian, przy 
małein zainteresowaniu. Ruch slaby.

Na pogiełdziu robiono jedynie L>aak Polski 
po kursie mocnym, płacono 55 złotych. Reszta 
papierów w zaniedbaniu. Waluty i dewizy nie
co mocniej, oficjalnie bez transakcyj, dolar go
tówkowy nieoficjalnie 6.05.

O tic ja iie  notow ania giełdy  
k rak ow sk iej

Kraków, 4 listopada.
Akcje: Polski Glob 0.30. —  Niemojewski

0.30—0.32 (0.24—0.30). — Chodorów 4.30
(4.10—4.20). —  Chybie 3.80 (3.80—3.90). —  
Piasecki 1.35.

P apiery dyw idendow e  
w W arszaw ie

Warszawa, 4 listopada.
Akcje: Bank Handlowy 2.50. —  Bank Zw. 

Sp. Zar. — .— . Cegielski 0.20. —  Starachowice 
0.95. r— Żyrardów 5.45. —  Chodorów 4.25. —  
Nobel 0.46. —  Spirytus 1.75. —  Polska Nafta 
0.28.

Zurych, 4 listopada. (PAT). Zamknięcie: 
Paryż 20.95, Londyn 25.14.5, Nowy Jork 
5.18.7, Belgja 23.50, Włochy 20.50, Hiszpanja 
74.15”, Holamdja 208.80, Berlin 1.23.6, Wiedeń 
73.15, Sztokholm 138.90, Oslo 1053/«, Kopen
haga 129, Sofja 3.77%, Praga 15.37%, War
szawa 85.50, Budapeszt 0.72.7, Białogród 9.20, 

>1 Ateny 7.20, Konstantynopol 2.92, Bukareszt 
przeraiziłem 2.46, Helsingfors 13.07, Buenos Aires 2033/*. 

:a-1 Tendencja bez zamień

tam pobycie, nie przesłała do tej chwili (środa 
godz. 1 po południu) dziennikom krakowskim 
absolutnie żadnej informacji. Jest to postępo
wanie wprost niesłychane, któreby w żadnem 
praworządnem państwie nie było tolerowane.

WZROST KOSZTÓW UTRZYMANIA W KRA
KOWIE. Komisja lokalna dla badania zmian ko
sztów utrzymania w Krakowie, złożona z przed
stawicieli rządu, organizacji przemysłowców i or
ganizacji robotników, na posiedzeniu ewojem w 
dniu 8 listopada b. r. ustaliła, iż w miesiącu pa
ździerniku b. t. w porównaniu z miesiącem wrze
śniem 1925 r. koszta utrzymania rodziny praco
wniczej zwiększyły eię o 2.17%.

WISŁA—WAWEL. Finałowe zawody o puhair 
P. Z. P. N. Wisła—Wawel odbędą się w niedzielę 
na boisku Wisły o godzinie 2.15 po południu. -— 
Spotkanie to budzi nadzwyczajne zainteresowania 
w kołach spo-rtowyóh Krakowa, ponieważ mecz 
ten statecznie decyduje, która z tych drużyn w 
następnym roku walczyć będzie z  ̂mistrzami in
nych okręgów. Mimo, że Wisła znajduje się obec
nie w doskonałej formę, wynik nie jest pewny, 
gdyż Wawel stanowi drużynę  ̂ostro i ambitnie 
grającą i już niejednokrtnie  ̂dzięki tym zaletom 
pokonał dużo lepsze od siebie kluby. , j, ^

Z KRAKOWSKIEGO TO W. LEKARSKIEGO.
We środę, 4 bm., o godzinie 8.15 wieczorem odbę
dzie się posiedzenie naukowe. Na porządku dzien
nym: dr Gabszowiczówna: Dwa przypadtó torbie
li tęczówkowej (z przedstawieniem chorych); doc. 
J. Morawski: „Uleozalność chorób psychicznych4.

Z TOW. MIŁOŚNIKÓW KSIĄŻKI. We środę, 
4 bm., o godzinie 8 wieczorem w sala Muzeum 
przemysłowego (bibljoteka) odbędzie się pierwsze 
powakacyjne zebranie Koła. miłośników exlibrisu, 
na którem p. Kaz. Hałaciński wygłosi referat pod 
tytułem: „Kilka słów o superexlibrisach Stanisła
wa Augusta". Wstęp wolny. Goście mile widziani.

Z TOW. INTERNISTÓW POLSKICH. We czwór 
tek, 5 bm., o godzinie 8 wieczorem w sali wykła
dowej II. kukliki wewnętrznej odbędzie się posie
dzenie naukowe. Na porządku dziennym: di Łu
kaszczyk: „Wpływ insuliny na przemianę materji



N O W A  R E F O R M A

Listy z kra fu
Tarnów, 31 października.

(Kilka słów o gospodarce miejskiej. — Wymo
wna ilustracja gospodarki państwowej. — Ty-

Jarosław, 2 listopada.
(Hołd Bezimiennemu Bohaterowi. —  Uroczyste 

otwarcie kina wojskowego w koszarach).
(es.) W dniu uroczystego złożenia zwłok

wojskowego. —  Zapiski policyjne).
Rezygnacja ks. dra Mysora i prof. Schan- 

trocka, jako członków komisji rewizyjnej,

dzieii a k a d e m ik a /- Komitet przysposobienia /  stolicy pastw a Niranaaego Żołnierza gród
r  ̂ nasz wziął żywy udział w uroczystości 2 b. m.

Na uroczystość w stolicy wyjechała delegacja 
wojskowa ze sztandarem 39 p.p., zaś 1 b. m. 

. .  „ w  głównej synagodze odbyło się uroczyste na-
0 czem w ostatniej korespondencji 'donosiliśmy, j bożeństwo z wzniosłem kazaniem okoliczno- 
wstrząsnela opinją naszego miasta. Co do po-1 ściowem rabina, p. Steinberga, 2 b. m. odbyły 
wodu rezygnacji, zbadaliśmy rzecz u źródła. się nabożeństwa w świątyniach innych obrząd-
1 przyszliśmy do przekonania, że jest niem go- j ków z okolicznościowemi kazaniami, poczem 
spodarka miejska, która wiele pozostawia do-przed płytą Nieznanego Żołnierza, przybraną 
życzenia. Przedewszystkiem na różne budowy j w zieleń i emblemata państwa i miasta, obok 
wydano nadmiernie wielo pieniędzy, prowa-; ratusza, zebrali się przedstawiciele wszystkich 
dząc je w  liiestoSunkowo długim czasie. I tak j władz cywilnych i wojskowych, młodzież szkół 
adaptacja betoniarni na mieszkania urzędnicze,! średnich. Po złożeniu licznych wieńców na 
obejmujące w budynku drewnianym 4 kuchen- ■ płycie Nieznanego Żołnierza, z tiybuny obok 
ki, 4 pokoje, 1 sień, płytkie piwniczki i niski płyty, wygłosił w porywających .słowach prze- 
stryszek, kosztowała 22.328 złotych i to podo- mówienie o idei Nieznanego Żołnierza dyrek- 
bno bez ceny drzewa, desek i cegły. Powyższa tor gimnazjum żeńskiego, p. Wojtanowicz, po-
robota trwała „tylko44 10% miesiąca.

W podobny sposób buduje się od końca mar
sa b. r. miniaturowy kiosk av ogrodzie miej
skim, rozmiarów 5 X 4  m. z pruskiego muru. 
Prócz cegły i innych materjałów wydano do
tychczas na powyższą budowlę 5.170 zł 90 gr 
i dotychczas jej nie skończono. Według opinji 
fachowców, przy takiem tempie budowy i do
tychczasowych cenaoh, kiosk będzie kosztował 
10 tysięcy złotych, gdy, licząc najhojniej, mo
żna mieć taki budyneczek za 3 tysiące złotych, 
tak jak adaptacja betoniarni mogła kosztować 
8— 10 tysięcy złotych.

Inne argumenty członków komisji, to zupeł
ny brak dochodów z folwarku Klikowej 
w przeciągu lat dwóch przy nadmiernych 
wkładach, luksusowa jazda samolotem komisa
rza do Gdańska i Wiedniaj na co zaliczka tylko 
wyniosła 2.200 zł., oraz kupno luksusowego 
automobilu za 7.500 zł, które przez dra Sko
wrońskiego, zastępcy komisarza, zostało 
wstrzymane.

Niemniej ryzykownym był pomysł kupienia 
przez tymczasowy zarząd miasta cegielni i tar
taku, które po niedawnym pożarze jeszcze są 
nieodbudowane. Pomysł ten tylko dlatego nie 
przyszedł do skutku, ponieważ zawiodły ra
chuby na zagraniczną pożyczkę.

Tego rodzaju gospodarka miejska musi bu
dzić nieufność. To też w tej sprawie powinny 
zabrać głos czynniki miarodajne. Domagamy 
się kategorycznie zwołania Rady przybocznej, 
której oddawna się nie zwołuje.

Dzisiaj w kasie państwowej zabrakło pienię
dzy na wypłatę pensyj niektórych katogoryj 
urzędników. I tak niewypłacono profesorów 
I, II i III gimnazjów i seminarjum nauczyciel
skiego męskiego. Jest to smutny obraz gospo
darki państwowej. (Podobno ministerstwo
oświaty nie przesłało zarządzenia wypłaty. 
Przyp. red.).

Komitet powiatowy, ukonstytuowany w 
pierwszej połowie bieżącego miesiąca pod prze
wodnictwem radcy Żułkiewicza, postanowił 
wytężyć wszystkie siły, celem przyjścia z wy
datną pomocą funduszom akademickim. Ty
dzień akademika rozpocznie zabawa taneczna 
w odnowionej sali Kasy oszczędności 7 listo
pada. Na cel powyższy odbędą się: 15 listopada 
wieczór poezji, pieśni i tańca w „Sokole'4, 
22 listopada wenta wraz z zabawą ludową, oraz 
przedstawienie „Krowoderskich zuchów44, któ
re odegrane będą w sali „Gwiazdy44 z począt
kiem grudnia. Pozwolę sobie zanotować uty
skiwania, że dla akademików najmniej pracują 
akademicy tarnowscy.

Przed kilku dniami odbyło się posiedzenie 
w sprawie przysposobienia wojskowego. W y
brano zarząd z przewodniczącym, r. Żułkiewi- 
czem, zastępcą przew, pułk. Primusem, sekr. 
kap. Żazkiem i skarbnikiem dyr. Prokopem, 
oraz ustanowiono sekcje: skarbową, dochodo
wą i propagandy.

Policji państwowej udało się przytrzymać 
29 b. m. Jana Durę, słynnego złodzieja miesz
kaniowego, na którego sumieniu ciążyły liczne 
kradzieże. Aresztowania dokonano w piwnicy 
jednego z domów przy ul. Lwowskiej.

Reklama jest dźwignią hand u i przemysłu! 

*

czem nastąpiła przed gmachem kasyna woj
skowego, przed reprezentantami władz woj
skowych i cywilnych, defilada oddziałów woj
skowych i młodzieży szkół średnich ze sztan
darami.

Poświęcenia kina wojskowego w koszarach 
2 p. dokonał 25 z. m. ks. major Pączek, który 
w swem przemówieniu wykazał wyłącznie stso* 
nę oświatową, z pominięciem materjalnej stro
ny nowego przedsiębiorstwa. Imieniem do
wództwa przemówił pułkownik, p. Kańczucki. 
Podkreślić należy, że duszą całego przedsię
biorstwa jest znany z dotychczasowej działal
ności oświatowej kapitan 2 p., p. Kosydarski, 
który też, jako inicjator założonego kina, pełni 
w nim funkcję kierownika i gospodarza.

się na wysokie stanowisko. Jak pięknej „bajki 
o szczęściu44 czyta się tę miłą opowieść Wasy- 
lewskiego, tego świetnego literackiego od
krywcy wszystkich tajemnic kobiecego serca, 
rozumiejąc tein lepiej niejedną chimerę i dzi
siejszych wytwornych pań, „w kwiecie44 lat 
zgórą ponad pięćdziesiąt wpływających stroj
nie na sale balową tanecznym krokiem 
„shimmy44...

ż  punktu, jednak literackiego, a także p> 
części i polskiego, najwięcej mo:ra zaintereso
wać „P a n i  H a ń s k  a44, której piękną syl
wetkę kreśli B o y-Ż e 1 e ń s k i nietylko z w*ła- 
ściwem sobie znawstwem przedmiotu, związa
nego z tak dTOgim mu tematem badań nad ży
ciem i twórczością Balzaka, lecz także z ujmu
jącą subtelnością, dzięki której zawikłane za
zwyczaj dzieje serc kochających się umie 
przedstawić delikatnie i wynieść je ponad po
ziom szarej przeciętności i ludzkiej rachuby. 
Stąd też wypływa główna istota portretu, któ
rą jest gorąca apolegja naszej rodaczki, jako 
żony Balzaca, przed zarzutami, obciążająeemi

—  Brusa konferencja przedstawicieli sfer 
gospodarczych z urzędnikami min. przemysłu
I handlu w celu rozważania projektu ustawy o 
otworzeniu przez rząd instytutu eksportowego 
odbywa się. Przedyskutowano formy organizacyjne 
instytntu. Dziś dalszy ciąg obrad.

—  Bilans płatniczy Polski wykazuje obecnie 
Saldo czynne z wyjątkiem płatności z ty talu eks
portu i importu towarowego, gdyż pokrywamy obec
nie deficyt bilansu handlowego za lipiec.

Informacje przemysłowe i handlowe
ULGI W SPŁACIE PODATKU DOCHODOWE

GO I PODATKU OD OBROTU. Min. stkairbu ze
zwoliło na. spłatę podatku od obrotu za pierwsze 
póbrooze 1925. r. w trzech ratach, mianowicie 
pierwsza rata do 9 listopada, 1925, druga do 10 
grudnia 1925, a trzecia do 31 stycznia 1926 r.

Podatek dochodowy za rok 1925 w tej części 
w której termin płatności upływa 1 listopada 
1925

Zapiski literackie
—  PORTRETY SŁAWNYCH PAN. (Wyd. 

księgami H. Altenberga, Lwów).
(p.) Trzy miniaturowe książeczki, odziane 

w miłą, różową szatkę, jakby trzy salonowe 
zwiereiadełka, w których odbija się cały świat 
święcącego piękna. Tak w nich odbija się mi
gotliwy świat kobiecego piękna.

Która z tych źwierciadeł-książeczek najcie
kawsza?

W  odległe czasy prowadzi J a n a  P a r a n -  
d o w s k i e g o „A  s p a z j a44, odsłaniająca 
nam obraz jednej z głośnych kobiet Grecji sta
rodawnej z epoki Periklesa. Jej ogólnikowemu 
zarysowi, utrwalonemu w tradycji historycznej 
pod niezbyt pochlebnie przedstawiającą się po
stacią hetery, autor portretu, szczery miłośnik 
antycznego świata, stara się nadać nietylko 
jak najwięcej życia, lecz także jak najwięcej 
idealnego blasku. Poszczególne rysy portretu 
splata umiejętnie z drobnych wiadomością wy
łowionych z zachowanych utworów starożyt
nych, naprowadzając przed nasze oczy obraz 
pięknej i zawsze równie władnej kobiety od
ległych czasów, jej nietylko niezwykły urok, 
lecz i niepospolity umysł, nietylko jej czar oso
bisty, lecz i jej związek z tchnieniem wielkich 
czasów, w świetle których ukazuje się nam 
bliżej i wielka postać Peryklesa z jego Iudz- 
kiem uczuciem, z jego gorącą miłością i jej 
wpływem nawet na jego własną niezłomność, 
gnącą się u stóp kochanych.

A choć te kartki obrazu, owiane melodją 
odległych czasów, szumiącym gwarem wiel
kich Peryklesowych dni f oddźwiękiem takich- 
samych, jak dzisiaj, smutków, i takichsamych 
namiętności, najwięcej mogą pociągać, jakże 
interesującym jest literacki obraz „ M a d a m e  
Z a j ą c z e k 44 w wytwomem ujęciu S t a n  i- 
s ł a w a  W a s y l e w s k i e g o .  Subtelne pió
ro świetnego essay‘isty z taką milą swobodą 
i precyzją zarazem w rysunku kreśli portret 
tej. nie dającej się żadnym zębem czasu zła
mać piękności kobiecej, która, gdy liczyła już 
ośindziesiąt, wyglądała na trzydzieści pięć, jak 
ją ocenił Balzak w swej powieści „Illumina- 
tion44, a która u schyłku swych lat podeszłych, 
jeszcze przeżywa jedną bajkę miłości z mło
dziutkim adjutantem jej męża-generała i na
miestnika Królestwa Polskiego, który jej wła
śnie wpływom i umiejętności gry życiowej 
w dużej mierze zawdzięczał swe wzniesienie

r., rozłożyło ministerstwo skarbu na dwie 
jej wierność małżeńską w ostatnich chwilach jrówne raty: pierwszą raita do 10 listopada 1925 r. 
życia wielkiego pisarza. Za podstawę służy muli  diruga rata do 15 grudnia 1925 r. Od rozłożonych 
artykuł francuski „Apologie pour Madame rat nie pobiera się kar za zwłokę i odsetek za od- 
Hańska44, której autor Bouteron daje polskie- raczenie.
mu pisarzowi podnietę do obrony, wzmocnio-j Niedotrzymanie któregobądź terminu płatności,
nej jeszcze świeżo ogłoszenemi listami pani 
Hańskiej. „I mogę być tylko dumna z tej 
świadomości, żem mu była natchnieniem, po
ciechą, zachętą, wówczas, gdy świat drwił so
bie z niego i nie chciał wierzyć w jego genjusz 
i że dzięki mnie, mej miłości, memu oddaniu, 
jego ostatnie dni na ziemi były szczęfliwe, że 
choć na krótko zaznał całkowitego szczęścia 
ziszczonych ambicyj44. —  Słowa te, jak całą 
tak sympatyczną apołogję, z wielkiem zadowo
leniem przeczyta niejedna z pięknych pań, ku

pozbawi płatników w konsekwencji wszelkich ulg 
podatkowych, a cała zaś należność z tytiułu. tego 
podatku będzie egzekwowana natychmiast wiraż 
z karami zia zwłokę.'

ULGI W SPRAWIE PŁATNOŚCI PAŃSTWO
WEGO PODATKU OD LOKALI ZA IV KWAR
TAŁ B. R. Wobec zbiegu terminów płatności pań
stwowego podatku od lokata za Ill-ci i IV-ty kwar
tał b. r. z terminem płatności miejskiego podatku 
od lokali, mim. skarbu postanowiło odroczyć ter
min płatności państw, podatku od lokali za IV

których użytkom a mężczyzn miłej rozrywce: kwartał b. r. do końca grudnia tego roku i prze-
(a może i przestrodze) właśnie w świat wyszły 
to trzy wytworne ksiązeczki-portrety.

Ze sportu
WYNIKI KRAJOWE:
Warszawa. Warszawianka— Polonia 3:2 (2:1) 

Przez to zwycięstwo Warszawianki, Polonia 
została wyeliminowana z dalszych rozgrywek 
o puhar P. Z. P. N. — Legia—Orkan 4:0 (2:0). 

Łódź. Hakoah— Union 2:0.
Lwów. Pogoń— Lechia 2:0 (1:0). Hasmo-

nea— Sparta 5:1.
Katowice. Pierwszy klub piłki nożnej—Ruch 

(Wielkie Hajduki) 2:2 (1:1).
Poznań. Unia— Poznania 3:3 (2:0), Warta— 

Pogoń 3:2 (0:2).
WYNIKI ZAGRANICZNE:
Praga. Union Żiżkov— D. F. C. G:5 (1:3). 

Sparta— Cechje Karlin 3:3 (1:2). Slavia— 
O. A. E. C. 4:1 (3:1). Yictoria Ziżkov—Meteor 
Vin. 7:0 (3:0).

Preszbtirg. —  Amatorzy (Wiedeń)— Ligeti 
(Preszburg 4:1 (3:0).

W ie d e ń . Zawody © misfcrzow&two. Hakoah—
Siemering 6:3 (2:1). SJovan—F. A. C. 5:0. 
W. A. C.—-Rapid 2:1 (1:0). Admira— Sport- 
club 2:0.

Cardiff. —  Szkocja—Walja 3:0 (0:0). 
Hamburg. Póin. Niemcy—Zach. Niemcy 
3 (1:3).
Paryż. Barcelona— Paryż 3:2 (2:1). 
DRUŻYNA SZWEDZKA ODJECHAŁA

w dniu wczorajszym popołudniowym pociągiem 
do swojej ojczyzny.

Diarjusz ekonomiczny
— Csny sprzedaży soli dla hurf&wmfców 

ustaliło ministerstwo skarbu z dniem i  b. m.: 
warzonka z Wieliczki 22 zł, z innych salin 20 zf. 
Kamienna sól mielona z kopalni Wapnia 20 zł, 
z innych kopalń, tak ,zw. szara 13'20 z\ Omoki 
14 zł. Za 100 kg franco wagon kopalnia bez opa
kowania.

—  Konferencja pr&mjera z przewodniczącym 
komisji budżetowej, pos. Zdziechowskim, ua te
mat oszczędności w budżecie, odbyła się wczoraj.

—  Polsko-niemieckie rokowania gospodarcze
dla omówienia podstaw przyszłego prowizorjum 
handlowego między obu państwami odbywają się 
w Berlinie w nastroju przychylnym.

sunąć tarmimy płatności państw, podatku od lokali 
z a I i n  kwartał 1926 r. o 1 miesiąc, t. j. na luty 
i maj przyszłego roku. Nadto mim, skarbu poleciło 
oby od płatników, których wymiar państw, podat
ku od lokali <za II półrocze b. r. przekroczył 32 zł 
ponad 100.000 mieszkańców, 24 zł w miastach po
nad 25.000 mieszkańców i 16 zł w miastach do 
25.00 mieszkańców należność podatkowa była po
brana w terminie do końca grudnia b. r. w wyso
kości % części należnej sumy. 3/* będą pobrane 
w terminie, wyznaczonym osobnemu rozporządze
niem. Wreszcie min. skarbu zarządziło, by bezro
botnych zwalniano z urzędu bez potrzeby wnosze
nia podań, od państw, podatku od lokali za kwar
tał, w którym chociażby częściowo byli zereje- 
strowani jako bezrobotni.

WYMIANA BONÓW NA BILETY SKARBOWE 
Na skutek dużej ilości podań uzasadniających 
zwłokę potermimowego przedstawiania do wymia
ny 6-procemtowych złotych bonów Skarbowych 
serji A, B, C i D, których faktyczna wartość po 
przarachowaniu na gotówkę wynosi: 0.28 zł za bon 
10-złotwy, serji I. A 1.29 zł, serji I. B 1.67 zł, serji 
I. C i 3.49 zł. za 1 bon 10-złotowy serji I. D, mini- 
steirsfcwo Skarbu wymieniało do dnia 31 paździer
nika b. r. bony złote 6-pro centowe na bilety skar
bowe 8-proc. według ich wartości imiennej.

O EKSPORT NA TARGI DALEKIEGO 
WSCHODU. Jedyne pismo, wydawane w języku 
polskim w Azji, a mianowicie „Tygodnik Polski44, 
w ostatnich numerach swych zwraca uwagę na 
silny wzrost niemieckiej eks-pamzjń handlowej oraz 
propagandy na targach Dalekiego Wschodu, 
stwierdzając pnzytem z ubolewaniem zupełny omal 
brak bezpośredniego importu do Chtiin z Polski 
oraiz wszelki brak zainteresowania saę eksporte
rów polskich tamtejszymi terenami zbytu. „Ty
godnik Polaki1, który ukazuje się w Harbinie 
(Chiny), a wnęc w ośrodku, w którym znajduje saę 
wielu Polaków, podnosi, że dlia szeregu wyrobów 
polskich istniałyby dziś widoki zbytu w Chinach, 
gdyż wyroby te są dobrze znane z czasów przed
wojennych i odzyskania dla nich targów zbytu nie 
wkracza w dziedzinę niemożliwości. Ponieważ ce
lowym byłoby od czasu do czasu informowanie 
prasy tamtejszej o możliwościach wywozowych 
przemysłu polskiego, Związek lab handlowych 
Rzeczypospolitej Polskiej, jak siię dowiadujemy  ̂
prawdopodobnie zainteresuje się tą sprawą.

W SPRAWIE NASZEGO EKSPORTU ZBOŻA. 
Mimo dużych trudności gospodarczych i niezbyt 
pomyślnej konjuniktuiry nta targach zagranicznych, 
wywóz zboża z Polski wzrasta. Dotychczas wy

wieźliśmy za granicę ©koło 120.000 ton zboża, 
przeważnie żyta i jęczmienia, głównie dó Belgji, 
Danji, Holandji, Norwegjii, Francji i Finlandji, 
wreszcie do Czechosłowacji i Austrji. — Wywóz 
przez Gdańsk był ożywiony i dzięki kontraktom, 
zawartym z importerami zagranicznymi, w okre
sie po żniwach osiągano cenę 10—11% fl. hol. za 
100 Mg żyta cif., gdy tymczasem obecnie płacą 
cif. Rotterdam 9 fl. hol. Największy popyt na 
pszenicę polską objawia Belgja, celem odsprzeda
ży do Szkocji. Pszenica polska, jako gatunek 
miękki, przerabiania jest w młynach szkockich, 
jako domieszka do twardej pszenicy kanadyjskiej 
i południowo-am eryfca oskie j. Z wyjątkiem Czecho- 
dowacji i Austrji, udzielających często ©kredy
tów, odbiorcy zagraniczni płacą przeważnie na 
podstawie konosamentów. Koujuimkfcury na naj
bliższą przyszłość są niepomyślne. Mimo tego je
dnak należy sądzić, że zapewniony jest zbyt na
szego zboża za granicą w wysokości 6.000 wago
nów miesięcznie. Niewątpliwie w miarę oddalania 
się okresu pożniwnego i wyczerpywania się wła
snej produkcji w państwach niewystarczalnyeh, 
konjunfctury się poprawią.

KONTYNGENTY PRZYWOZOWE DLA RO
SJI SOWIECKIEJ PRZYZNANE. Według infor
macji z przedstawicielstwa handlowego Rosji so
wieckiej w Waumawie, Komitet ekonomiczny Ra
dy ministrów przyznał Rosji, sowieckiej kontyn
gent przywozowy do Polska w wysokości żądanej 
5 mil. dolarów na najbliższe 8 miesięcy. Nie został 
przyznany jedynie ze wzgtlędów sanitarno-wete
rynaryjnych kontyngent na przywóz bydła., ora.z 
kontyngent na przywóz przetworów mięsnych. — 
W związku z tem należy się spodziewać zaniecha
nia środków odwetowych przedstawicielstwa, sto
sowanych dotychczas w postaci wstrzymywania 
zamówień w przemyśle polskim, oraz napływu 
tychże zamówień z Rosji sowieckiej w rozmaitych 
działach przemysłu polskiego, a specjalnie w prze
myśle wyrobów metalowych i włókienniczych.

NARODOWY BANK CZECHOSŁOWACKI. — 
Czeskie ministerstw© finansów ogłasza, że w naj
bliższym czasie zostanie założony czechosłowacki 
Bank Narodwy, który będzie towarzystwem aikcyj- 
nem z odpowiednim udziałem rządu. Bank będzie 
miał na lat 15 wyłączne praw© wydawania w re
publice czecłios-łowackiej banknotów, państwo zaś 
■zrzeka się na ten czas tego prawa. Bank będzie 
obowiązany utrzymać stosunek korony czeskiej 
do daluty złotej na poziomie ostatnich dwóch lat. 
Dla osiągnięcia tego celu, rząd zaciąga za granicą 
pożyczkę w wysokości 30 mil jon ów dolarów, któ
rą da do dyspozycji Banku. Państw© przyjmuj 
% część akcyj.

Przy grach i zabawach, składkach I zapisach
p a m ię ta jm y

o Towarzystwie Szkoły Ludowej
O dp ow iedzia ln y  red ak tor : 

M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I *

^ a lo a i j i  od /40 złotych 
^  otomany, kanapy, kana
pki rozkładane, łóż a składa 
ne, materace włosień ne na 
raty! Luszowicz, Fiorjańska 
44. 1834

Zdolnego, so l.dnego i
przedstawiciela
na K raków  i przynależny 
okręg, klóry mógłby za 
swoją sprzedaż przyjąć peł
ne delkredere, poszukuje

Danziger Teigwaren 
&. Kakesfabnk ti. m. b. H.
Gdańsk (Oanzlg), Klelgraben 2.

HH8311OWSZ6 oryginalne ze-: H Bzczuplaiąi e pasy gumo
we, kombinowane, opaski! 
brzuszne, biodrowe, na cią 1 żę i po orodowe — w roz
licznych odmianach — iSa- 
pierm ki najnowszego kro 
ja — poleca solidnie i tanio. 
Pracownia gorsetów r Gracja" 
ul. Szewska 6. Zamówienia 
z prowincji uskutecznia s e 
odwrotną pocztą. Miara w pa- 
>de i biodrach na sukni wy
starczy. 1884

ntół

S łu c h a c z  f ilo z o f j i poszu- 
O  Łaje lekcji. Może uczyó 
przedmiotów gimnazjalnych, 
oraz niemieckiego i francu
skiego języka. — Wiadomość 
w administracji „N. Reformy “ 

1882

JABŁKA
kom potow e, deserow e
i szlachetne gatunki zimowe, 
sortowane, wysyłam pocztą; 
kosze 10 kg opłatnie 10 zł 
(pobranie) Owoc własny 
wyborowy Opakowanie za

bezpiecza przed mrozem.
Adresować: 1881 

| ST. W Ó J C 1 K 1 E W IC Z  
| Prozcrokl, ziemia Wileriska.

B S r a w c o w a  zdolna, szyje 
I&  dla starszych i dzieci, 
także bieliznę, szuka pracy 
w domach prywatnych lub 
na wyjazd. Zgłoszenia pod 
„Z. W.“ do biura ogłoszeń 
!Hnpczyca, ul. Jagiellońska 7 

1883

Seklama dfwig&ia Wio

] Przewodnik handlowy i informacyjny po Krakowie
Wymienione firmy polecamy naszym Czytelnikom,

C
A pa taty 3E C ukierniea

b  u r a z a w s k i b k ia d  U  M A I  I R I Z K  )
j r r z y O o ió w  f o t o a r a f i c z .  '  i V J n u A U ^ l u
bzewska z, leU J4Zi> Rynek główny 38

Bulik Małopolski >3. A.
ZakJad główny nrhnuoww, K>n«k gt. 2o 

załatwia wszelkie cy.ynrośol bankowe.

fcwi/Etiioy Bank KreUjrtawr
S. A. wt> Lwowie* —  oddział
w Kr Il iowie, Rynek gł. 35.
(Krzysztoiory) le i . SiOfc i 4124, 
załatwia utniU ti r t y j l u l e )  
wszelkie czynności lankoweoraz 
przekazy na wszystkie miejsco

wości ktapa i cagr-mcy.

Ziemski Bank Kredytowy
i .  A. we Lwowie —  uddziat 

w Krakowie, Florjańska 32 
Załatwia wsiołkie traiimoje w za» 

kra* baidutwosot wohodzaoe.
J«i „  towarowy; wtnkuieoje, akra- 

dytywy; Dział skór surowyoh.

M. JACMnSKl
Grodzka lk-16 Tel. 4726 
Dla P. T. urzędników na raly 11

Futra firmu K. IR . Rooruznane za najlepsze, 
najtrwalsze i najunsze 

Kraków, firoózka ta. Telefon 17

Pracownia i skład tutor
T. SIERPIŃSKI
iii. FloiiUsm 32 lelatoo 8564

F U X R A
oraz wszelkie roboty kuśnier

skie, wykonuje najtaniej 
Zakład kuónlerski H Finkelsteln 

Kraków, ul. Szewska L. 18.

E Diana 1
„DIANA«

wódka francuska z mentolem
najlepszy środek przeciw wszel

kim dolegliwościom.

fortepian y 3
FORTEPIANY

PIANINA
FISH A R M O N IE  

P1ANOLE 
PH ON OLE 

największy wybór 
od cen najniższych

H. S M O L A R S K A
Kraków, ul. Szew ska 9

Telefon 4365.

JO ZE F W ITEK
tttwodowy muhanik, stroiciel for
tepianów, kier, Wytw. fortepianów 
B. 'abryciska, uU Stoiarska L. 6, 

Telefon 389

S  ” ■—  ....................................................................................
r.minnbstmł Drukarni Utemckiel w Krakowie, ulica Jagiellońska L  10,

Herbata

herbata 
z „Rqczka“
Joijiiu Gm

Sp. z o. o. 
Kraków 

Rynek gł. 34

JiM ęt/arnie 
s k ła d y  n u t 1

Gebethner I Wolff
Rynek gi. 23

nuty, pisma krajowe 
i -agraniczne.

E Hotele

H O T E L  
P O D  R O f A

F L O R J H S B A 14
TEL 2263. TEL. 2253

E Naczynia 1
Urządzenia kucnenno, domowe 

1 różne nowosoi
A. SATTLER

GERTRUDY 24. TEL 4162.

NA SEZO N

JESIENNO-ZIMOWY
N A JSK U T E C Z N IE JSZ E

W PRZEWODNIKU
HANDLOWYM i INFORMACYJNYM

NOWEJ REFORMY
Ogłoszenia z dostawą codzienną 
numeru dowodowego do domu

miesięcznie 25 z ł o t y c h .

k s ię g a r n ia  t . s. l .
ulica ów. Anny L. 5

poleca atlasiki kieszonkowe po 
| 1'50 zl: Ryby, Grzyby trujące, 

Grzyby jadalne, Owady, Rośliny 
tatrzańskie.

K s l ę u a r n l a  t skmd nut 
MAKJI SKULSKIEJ 

Kraków, ul. Szewska L. 20
polea książki szkolne, mapy, 
globusy, atlasy. Zamówienia 
wykonuje się szybko i rzetelnie.

E K o n fe k c ja
damska

D . S G t f f t t t i t f E K
Kraków, Fiorjańska 32, telef. 3215
Magazyn mód, strojów dam
skich poleca ostatnie nowo
ści jesienne, jak również 
plusze, aksamity, welwety, 
velour, chifien i brokaty. 

Crepe de cliine.

E Likiery
iiii«liłiiiiHłiSiiniin>a<Hiaiłii*HiiaiiiisiH<aii<ixin|iiHa,ii|Binf*Hs
i Fabryka najprzednieistyoh |
| likierów I
1 BUT BN LUCAS I
j BOLS I
i . Rok «l. 1475 |
| Zadać wdzedde! 1illUfłiłłHIUłiltlAlUHIłUMtniltlltllllilfńłWfdłMUniitlllłłlłlltllltt

E Przybory
piśmienne

R. ALliKSAiNDltOWIUZ 
Basztowa 11. — Tel. Bil i 4064.
Magazyn przyborów biuro ̂ ycb

EUbezpieczenia

Towarzystwa uńẑiaczaa na życis
„F E N IK S ^

UL. GERTRUUY 8 .

Wody mineralne

W Y S O W A
woda lecznicza według orzoftciria 
lekerzy tej same| jak*«*i co -eltor- 
ska( emska I szczawtcia, p z  olw 
katarowi drag oddechowr'h m - 
bycia we wszystkich aptekach 1 drog.

K u pu jcie
znane krajowe wyroby 

bawełniane firmy

Bcia GZECZOW IGZKA
wANDRYCHOW IE
I! Sprzedaż hurtowna II 
Posiada składy hurtów- 
ne we wszystkich więk
szych miastach w kraju.

W  itr nie

08ZivLEMA 
8ZKŁA, LUSTRA, RAMY 
1\ ZAJDZIKOvYSKI

ul. św. Jana L . 30.

E drzewo

A. S&LkiMtHHK Ł*4M* 
P a w ia  12. l e i .  5t>.

dostarcza nurt. i detal, węgiel 
z pierwszorzędn. kopalń góruo- 

śląskicb i krajowych.

J a n  KwiatKowslEi 
Zwiarzyiiiecka 19. Tel. 79 albc 1203.
ń \\ im  gatłinki wijla i drzewa

3b  ecytel 
górnośląski
„SlLCArtBO4* 

Zjednocz, kopalnie górnośląskie 
Składy: ulica Pawia, telefon 139U 
dostarcza hurtownie i delajliczme 
furami pierwszorz«dny w ę g i e l  
górnośląski z własnych składów

3v Rządca drukami L. K, GórąkL


